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Współpraca krajów 
nadbałtyckich

7 bm. prezes Rady Mini­
strów Piotr Jaroszewicz w 
obecności wiceprezesa Radv 
Ministrów Mieczysława Ja­
gielskiego przyjął przewodni­
czących delegacji na spotka­
niu ministrów państw sygpata 
riuszy konwencji gdańskiej o 
rybołówstwie j ochronie ży­
wych zasobów w Morzu Bał­
tyckim i Bełtach.

W trakcie spotkania porusz o 
no niektóre zagadnienia współ 
pracy krajów nadbałtyckich 
w dziedzinie rybołówstwa i 
ochrony zasobów biologicznych 
Morza Bałtyckiego.

W spotkaniu udział wzięli: 
minister rybołówstwa Króle­
stwa Danii — Svend Jacobsen. 
minister komunikacji, rolni­
ctwa i leśnictwa Finlandii — 
Veikko Olavi Saarto, wicemi­
nister przemysłu spożywczego 
i terenowego NRD — Rolf Na 
pel, sekretarz stanu w Mini­
sterstwie Żywności. Rolni­
ctwa i Leśnictwa RFN — 
Hans Juergen Rohr, minister 

Szwecji 
i. minister 
ZSRR — 

i mini"

rolnictwa Królestwa 
— Anders Dahlgren. 
gospodarki rybnej i 
Aleksander Iszkow 
ster handlu zagranicznego i 
gospodarki morskiej — Jerzy 
Olszewski. (PAP)

Problem cypryjski 
na forum ONZ

naTocząca się dyskusja
forum Rady Bezpieczeństwa 
ONZ na temat sytuacji na Cy­
prze wykazała, że światowa 
opinia publiczna jest poważ­
nie zaniepokojona z powodu 
odwlekania się uregulowania 
problemu wyspy. Kryzys cy­
pryjski zaostrza nap.ęc;e we 
wschodnim rejonie Morza 
Śródziemnego i zagraża istnie 
niu suwerennego jednolitego 
państwa cypryjskiego. (PAP)

.Chemia -77“ w Moskwie

1 Kosygin zwiedził 
polską ekspozycję

Przewodniczący Rady $Iini 
strów ZSRR Aleksiej Kosy­
gin odwiedził 7 września poi 
ski pawilon na międzynarodo 
wej wystawie „Chemia - 77” 
w Moskwie.

Radziecki premier, któremu 
towarzyszyli wicepremierzy 
Nikołaj Bajbakow i Wienia- 
min Dymszyc, wyraził duże 
uznanie dla postępu jaki osią 
Snął polski przemysł chemicz 
ny. (PAP)
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Przemówienie A. Neto
Prezydent Ludowej Republiki 

"Ogoli, ą. Neto wskażał na ko- 
nieczność kontynuowania zdecydo­
wanej walki z wrogami narodu 
ngolskiego, usiłującymi zahamo- 
ac proces socjalistycznego roz- 

r„~u Przemawiając na ce-
rl) r - zaprzysiężenia nowych 

ronków rządu, prezydent Neto 
ivo do umacniania rewo-
rifCn''nych zdobyczy narodu i nie- 
p aiegłoścl narodowej Angoli.

Polecenie dla banków
Pakistańskie władze wojskowe 

k^«ciły bankom w kraju zablo- 
DT ac konta, jakie posiada były 
żonka^rJF’ A- Bhutto i jego mal" 
rowi T^eciwko byłemu premią- 
zwiart dochodzenie w
puścił U z Podejrzeniami, iż do- 
^Tch on nadużyć finanso-

Stosunki ChRL — USA
A^J02?1107^6 z przedstawicielami
ChRi Press wicepremier

Teng Siao-ping oświadczył,

Poznań, czwariek 8 września 1977 Cena 1 zł 
Wyd. A

Spotkania z budowniczymi i pracownikami kolei

E. Gierek przebywał na budowie
Centralnej Magistrali Kolejowej

I sekretarz KC PZPR — 
przebywałEdward Gierek

7 bm. na budowie Centralnej 
Magistrali Kolejowej na odcin 
ku Idzikowice — Mszczonów, 
gdzie — witany ba-dzo ser­
decznie — spotkał się z przo­
dującymi kolejarzami i żoł­
nierzami WP — budowniczy­
mi tej ważnej dla kraju inwe­
stycji.

Centralna Magistrala Kole­
jowa. której budowę rozpoczę 
to przed sześciu laty, jeszcze 
w bieżącym roku połączy Ka­
towice z Warszawą. Inwesty­
cja ta umożliwi jazdę pocią­
gów ze Śląska do węz.ła war­
szawskiego po krótszej trasie 
oraz w znacznym stopniu od­
ciąży obecnie eksploatowane 
linie, dzięki czemu wzrosną 
przewozy ładunków między 
Śląskiem a centrum kraju.

Podczas pobytu na Central­
nej Magistrali Kolejowej I 
sekretarzowi KC PZPR towa­
rzyszyli członkowie Biura Po­
litycznego KC PZPR: sekre­
tarz KC Stefan Olszowski i 
wiceprezes 'Rady Ministrów 
Jan Szydlak; członek Sekreta­
riatu KC PZPR, kierownik 
Wj^działu Przemysłu Ciężkie-

Za tydzień rusza kampania 
cukrownicza w Wielkopolsce

Oprócz trwających w Wiel- 
kopolsce siewów rzepaku, 
jęczmienia ozimego, poplonów 
ozimych i zbioru roślin paszo­
wych, jednym z najpilniej­
szych zadań rolnictwa jest 
sprawne przeprowadzenie wy- 
kopków ziemniaków i bura- 
ków cukrowych. W wielu re­
jonach Wielkopolski już je 
rozpoczęto, jak np. w woje­
wództwach pilskim i poznań­
skim, gdzie zbiera się ziemnia­
ki z wcześnie dojrzewających 
plantacji.

Plantatorzy buraków cukro­
wych, którzy zawarły dodatko­
we umowy z cukrowniami 
wielkopolskimi na wcześniej­
sze dostawy surowca, przystą­
pili do wykopków. Kombinat 
Manieczki szykuje buraki dla 
Cukrowni w Kościanie. Podob- 
ni€ postępują rolnicy indywi­
dualni, zachęceni dopłatami za 
przedterminowe dostarczanie 
surowca. Tym plantatorom, 

którzy zawarli te umowy i do' 
starczą do 20 bm. buraki bę-

że niedawna wizyta Vance’a w Pe­
kinie stanowiła krok wstecz w 
stosunkach amerykańsko-chiń- 
skich.

Poufna misja
Prasa bejrucka podała, że w Wa­

szyngtonie przebywa z poufną 
misją wojskowa delegacja Egiptu. 
Prowadzi ona tam rozmowy w 
sprawie dostaw do Egiptu amery­
kańskiego sprzętu bojowego, w 
tym myśliwców bombardujących 
„F-15”, czołgów i stacji radaro­
wych.

Żniwa w ZSRR
Jak Wynika z danych opubłiko 

wanych przez Centralny Urząd 
Statystyczny ZSRR do poniedział 
ku 5 bm. skoszono już zboże na 
obszarze 100 min ha, co odpowia 
da 79 procentom powierzchni 
upraw. Z innych upraw kukury­
dzę zebrano już z 60 procent po­
wierzchni, a len z 83 procent.

Oświadczenie C. al-Hassana
W wywiadzie dla prasy kuwejc- 

kiej, C. al-Hassan — członek kie­

go, Transportu i Budownictwa 
KC Zbigniew Zieliński oraz 
minister komunikacji Tadeusz 
Bejm.

Po zwiedzeniu nowo zbudo­
wanej lokomotywowm Ed­
ward Gierek spotkał się z przo 
dującymi kolejarzami, repre­
zentującymi około 365-tysięcz 
ną rzeszę pracowników kolei.

Podczas spotkania *27 pra- 
cewników kolei oraz budowni . życiu osobistym.
czych CMK otrzymało tytuł 
„Zasłużonego Kolejarza PRL”. 
4 osoby udekorowano Krzy­
żem Kawalerskim Orderu Od 
rodzenia Polski. Są to: Cze­
sław Janicki — starszv maj­
ster w Przedsiębiorstwie Robót 
Kolejowych nr 10 w Poznaniu’ 
Piotr Lewicki — brygadzi- 
sta-monter w Przedsiębior­
stwie Kolejowych Robót Elek 
tryfikacyjnych w Warszawie; 
Walenty Sacharczuk — bryga­
dzista w Przedsiębiorstwie Ro 
bót Kolejowych nr 15 w War 
szawie i Przemysław Tatarkie 
wicz — głównv specjalista w 
Przedsiębiorstwie Robót Kole 
jowych nr 10 w Poznaniu. 7 
osób otrzymało Złote. 15 — 
Srebrne i 3 — Brązowe Krzy­
że Zasługi.

dzie się dopłacać po 250 zło­
tych do każdej tony, w okresie 
od 21 — 25 hm. po 200 zł do 
każdej tony, od 26 — 30 po 
150 zł.

Pierwsze cukrownie wielko­
polskie, które rozpoocną w po­
łowie tego miesiąca kampanię 

to Gosławiceprzetwórczą
w woj. konińskim i Zduny w 
woj. kaliskim. Pozostałe cu­
krownie, -z wyjątkiem zbier- 
skiej w Kaliskiem, która ruszy 
dopiero 30 bm., będą przyjmo­
wać pierwszy surowiec od 22 
— 26 bm.

Na razie kończy się przy­
gotowania do kampanii, odbie­
ra po wykonanych remontach 
i ulepszeniach place składowe 
dla buraków, urządzenia w cu­
krowniach. Na poprawę zaple­
cza składowego buraków cu­
krowych, to znaczy na utwar­
dzanie placów, zakładanie 
oświetlenia, wyposażenie w 
wagi i ładowacze — wydano 
przed tegoroczną kampanią 
ponad 60 min zł. (emp) >

rownictwa organizacji „FataH”, 
podlegającej OWP, oświadczył, iż 
Organizacja Wyzwolenia Palesty­
ny jest gotowa nawiązać dialog z 
przedstawicielami rządu amery­
kańskiego. Hassan podkreślił, iż 
USA są jedynym mocarstwem nie 
uznającym OWP i nie utrzymują­
cym z- tą organizacją stosunków 
politycznych.

Sprawa H. Kapplera
Komisja Obrony Izby Deputowa 

nych włoskiego parlamentu przy 
stąpiła 7 bm. do analizy, liczą­
cej 600 stron dokumentacji, «wią 
zanej ze sprawą ucieczki zbrod­
niarza wojennego H. Kapplera z 
rzymskiego szpitala wojskowego.

Izraelski projekt .
Premier M. Begin poinformo­

wał, że jego rząd opracował pro 
jekt, który zostanie przedłożony 
administracji amerykańskiej. Prze 
widuje on m. in. zawarcie od­
rębnych traktatów pokojowych 
z każdym z państw arabskich 
oraz postuluje nawiązanie „nor­
malnych stosunków” we wszyst­
kich dziedzinach, jak również ure 
gulowanie „problemu uchodźców”* -

I sekretarz KC PZPR prze­
kazał — z okazji zbliżającego 
się „Dnia Koleja-za’’, który 
przypada 11 bm. — wszystkim 
pracownikom kolei oraz bu­
downiczym Centralnej Magi­
strali Kolejowej w/razy uzna 
nia i podziękowania za wzmo 
żony wysiłek i trud, życząc 
im dalszych osiągnięć w pracy 
zawodowej i pomyślności w

W godzinach południowych 
Edward Gierek odwiedził żoł­
nierzy zgrupowania wojsk ko 
lejowych i drogowych w 
Mszczonowie — współbudow- 
niczych Centralnej Magistrali 
Kolejowej.

Po wysłuchaniu meldunku 
na temat prac wojska dla gos 
podarki, I sekretarz KC obej­
rzał rejon zakwaterowania, in 
teresując się warunkami ży­
cia żołnierzy i kadrv.

W toku rozmów z żołnierza­
mi Edward Gierek wyraził 
im uznanie za żołnierski trud 
wniesiony w tworzenie tej 
inwestycji. Oficerowie, chorą­
żowie, podoficerowie i szere­
gowcy, zapewnili, że nadal bę­
dą pełnić godnie wierna służ 
bę Polsce Ludowej. (PAP)

Minęło zagrożenie 
powodziowe

W środę 7 bm. odwołano 
stan alarmu powodziowego w 
•ostatnich, -położonych nad 
Odrą gminach województw: 
legnickiego, zielonogórskiego i 
gorzowskiego. Obowiązuje on 
tylko lokalnie w woj. szcze­
cińskim, chociaż i tu nie ma 
już izagrcżenia ze strony prze­
mieszczającej się Odrą fali 
powodziowej. Jej kulminacja 
minęła Szczecin, nie powodu­
jąc nawet większego wezbrania 
wód i obecnie — Zalewem 
Szczecińskim — spływa do 
morza. Oznacza to zakończe­
nie akcji powodziowej na ca­
łej długości Odry.

Wszędzie tam, gdzie rzeki 
poprzednio wylały, prowadzi 
się w szybkim tempie prace 
nad usuwaniem skutków żywio 
łu. Służby poszczególnych re­
sortów naprawiają uszkodzone 
przez wodę drogi, mosty, urzą 
dzenia melioracyjne, remontu­
je s-ię budynki — słowem czy­
ni się wszystko by życie na te 
renach dotkniętych- powodzią 
w jak najkrótszym czasie po­
wróciło do normy.

Oceniono także szkody, jakie 
w pierwszej połowie sierpnia 
wyrządziły gradobicie i hura­
gan, które przeszły nad woj. 
leszczyńskim. Należne rolni­
kom odszkodowania prżękaza. 
no do wypłaty. (PAP)

W Wołgogradzie z ZSRR 1:4

Polscy piłkarze
nadal przegrywają

W międzypaństwowym / medzu 
piłkarskim Związek Radziecki po 
konał w Wołgogradzie Polskę 4:1 
(1:0). Bramki strzelili: dla ZSRR 
— Błochin — dwie w 74 i 78 min. 
oraz Buriak w 5 min. (z karnego) 
i Czesnokow w 48 min. Dla Pol 
ski — Grzegorz Lato w 56 min. 
Drużyny wystąpiły w następują­
cych składach:
Polska: — Kukla — Dziuba, 

(od 79 min. Rudy), Żmuda, wie­
czorek, Maculewicz, Masztaler,

V.

Specjalistyczne wystawy 
rolnicze w Leszczyńskiem

Z okazji Centralnych Doży­
nek, które odbędą się w naj­
bliższą niedzielę w 
zorganizowano szereg 
specjalistycznych z 
rolnictwa. Wszystkie 

Lesznie 
wystaw 
zakresu 
obiekty

wystawowe już są gotowe do 
przyjęcia'* dożynkowych gości 
przodujących rolników i pra­
cowników instytucji pracują­
cych na potrzeby rolnictwa. 
Część wystaw specjalistycz­
nych zlokalizowano w znanych 
w kraju ośrodkach hodowla­
nych. Tereny wystawowe o- 
twarte zostaną w sobotę 10 bm. 
i- czynne będą w dniu Święta 
Plenów.

W Lesznie wokół stadionu 
miejscowego Klubu Sportowe­
go „Polonia” zlokalizowano 
centralną wystawę sprzętu rd 
niczego i budownictwa wiej­
skiego. Eksponowane tu będą 
najnowsze maszyny i urządze­
nia do produkcji rolnej oraz 
makiety prezentujące nowo­
czesne rozwiązania w budowni 
ctwie mieszkaniowym i inwen 
tarskim na wsi.

Również w Lesznie otwarta 
będzie w sobotę wystawa ło­
wiecka na której zgromadzo­
no broń i sprzęt myśliwski, 
produkty leśne oraz przykła­
dy hodowli zwierząt futerko­
wych.

Poza Lesznem zlokalizowano i Włoszakówifcach. (PAP)

Społeczna aktywność
młodzieży wiejskiej
Wiele zjawisk wskazuje na 

wydatny wzrost aktywności 
zawodowej i społecznej rhło- 
dych mieszkańców 
wsi. •

Wysokie uznanie 
zyskała tradycyjna 
pomocy żniwiarzom 

polskiej

społeczne 
kampania
pn. ,Każ 

Zedy kłos na wagę złota’
wstępnych danych wynika, że 
w tegorocznej wyjątkowo trud 
nej kampanii żniwnej poma­
gało ^pieszkańcom wsi i rolni 
ctwu około 800 000 dziewcząt 
i chłopców ze wsi i miast.

PAP

Nawałka, Erlich (od 76 min. Kmie
cik), Boniek. Terlecki.

— Prigoda, 
Machowikow

Lato, 
PilgujZSRR 

Bubnow, Gołtibiew,
(od 79 min. Zubikow), Końkow, 
Buriak, Wieremiejew, Biessonow 
(od 70 min. Minajew), Błochin, 
Czesnokow (od 76 min. Czeleba- 
dze).

Sędziował Negy (Węgry). Wi­
dzów 40 000.

.Dokończenie na str. 4 

wystawy zwierząt hodowla­
nych. W Jędrzychowicach 
(gmina Szlichtyngowa) należą­
cych do POHZ Oscwa Sień 
pokazana zostanie ferma krów 
mlecznych typu „Fenmstal” i 
owczarnia łącznie z komplek­
sem pastwisk dla owiec. W 
Przyczynie Górnej, należącej 
do tego samego ośrodka zapre­
zentowana będzie obora bydła 
rasy „hclsztyńsko-fryzyjskiej’’. 
w Ośrodku Hodowli Zarodowej 
w Garzynie — ferma trzody 
chlewnej, a w Zootechnicznym 
Zakładzie Doświadczalnym w 
Pawłowicach — obora mlecz­
na,, owczarnia oraz stacja oce­
ny rzeźnej trzody chlewnej.

Obok wystaw typowo spec ja 
listycznych, gospodarze Cen 
tralnych Dożynek przygotowali 
kilkanaście czynnych od 1—15 
bm. wystaw artystycznych o 
tematyce rolniczej. M. in. w 
Muzeum Okręgowym w Lesz­
nie czynnd jest wystawa „Pra­
ca na roli w malarstwie pol­
skim” w Urzędzie Wojewódz­
kim wystawa fotogramów 
„Piękno woj. leszczyńskiego” a 
w kawiąrni „Trojka” wystawa 
„Ziemia Leszczyńska w grafi­
ce plastyków amatorów”. Wie­
le wystaw zlokalizowanych^est 
także w innych miastach wo­
jewództwa: Gostyniu, Kościa­
nie, Górze, Rawiczu, Wschowie

Geodeci z Obornik 
najlepsi w kraju

Ód dwóch lat działa w Obór 
nikach (woj. poznańskie) Za­
kład Terenowy Geodezyjno- 
Kartograficzny, wykonujący 
szeroki zakres usług w kilku- 
gminach. Jego załoga wzorowo 
wywiązuje się z powierzanych 
zadań, na co duży wpływ ma­
ją wysokie kwalifikacje, zaan 
gażowanie społeczne i korzy­
stanie z nowoczesnego sprzętu 
geodezyjnego.

Dobra praca obornickiego za 
kładu znalazła potwierdzenie 
w wynikach ■ podsumowanego 
ostatnio przez Zjednoczenie 
Przedsiębiorstw Geodezyjno- 
Kartograficznych w Warszawie 
współzawodnictwa wszystkich 
takich zakładów w kraju. O- 
bornicki okazał się najlepszy, 
wyprzedzając jednostki we 
Wrocławiu i Opolu. W nagro­
dę zdobył proporzec dyrekto­
ra zjednoczenia.

Tamtęjsi geodeci wykonują o- 
becnie wiele skomplikowanych ale 
ceń. Jak poinformował kierownik 
zakładu — Lucjan Pawlik, doty­
czą one m. in. opracowania tere­
nów pod rozbudowę Fabryki Ma­
szyn Rolniczych „Rofama” w Ro­
goźnie, dokumentacji geodezyjnej 
pod budowę Zakładów Mięsnych w 
Obornikach i mapy projektowane 
go w tym mieście nowego osiedla 
mieszkaniowego, podziału terenów 
budownictwa jednorodzinnego w 
Pniewach, Skokach i Szamotułach. 
Niektóre prace realizuje się w czę 
ści społecznym wysiłkiem załogi,

- I - (bop)
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odGKDSu
Mjo i widzicie, co nam 

po maszynach, co 
nam z nowoczesno­

ści, kiedy niebiosa niełaska 
we i niemiłosiernie leje.

Można było takie wypo­
wiedzi usłyszeć podczas lip 
cowo-sierphiowej „pory 
deszczowej”. Najczęściej w 
wielkomiejskim środowisku 
biurowym albo przy ka­
wiarnianym stoliku. Bo roi 
nicy, służba rolna, robotni­
cy pegeerowscy — podob­
nych głupstw nie mówili.

Stan faktyczny tegorocz­
nych żniw jest następują­
cy: gdyby nie maszyny 
(przede wszystkim kombaj 
ny najnowszych typów), zna 
leźlibyśmy się w krytycz­
nej sytuacji, prace w polu 
byłyby o wiele bardziej u- 
trudnione, a straty w plo­
nach nierównie większe. Wy 
ległe zboża, lub zamokłe a 
następnie przesuszone mo­
gły podnieść tylko kombaj­
ny — od razu młócąc. Pró­
by wejścia na pola z kosa­
mi (pomijając rozmiary wie 
lu areałów) kończyły się sy 
paniem ziarna. A kombajny 
dopomogły na przykład w 
dotkniętym huraganem, gra 
dobiciem i wielkimi deszcza 
mi Leszczyńskiem „wyciąg 
nąć” w okolicach Garzyna 
oraz Osowej Sieni po 40 
kwintali ziarna z hektara 
na oko kiepsko prezentują­
cej sie pszenicy.

Po XV Plenum KC PZPR 
w roku 1974 przeznaczono 
ponad sto miliardów zło­
tych na produkcję maszyn 
rolniczych. Była to ze 
wszech miar słuszna decy­
zja. choć spotkała się ona tu 
i ówdzie, jak inne, zmierza 
jące do inwestowania w pro 
dukcję rolną, z wątpliwo­
ściami. Tegoroczna trudna 
kampania żniwna znów wy 
kazała, że z pomocą nowo­
czesnej techniki i wysoko 
wydajnych maszyn można 
lepiej stawić czoła nieko­
rzystnym warunkom atmo- 
sjerucznym i ograniczyć 
wielkość strat. Przebieg 
orać żniwnych, których u- 
koronowąniem będą zapo­
wiedziane na przyszłą nie­
dzielę w wielkopolskim 
Lesznie ogólnopolskie do­
żynki powinien nam zara­
zem rąz jeszcze uzmysło­
wić, iż dalsze intensywne in 
westowanie w produkcję 
rolną jest konieczne. Ko­
nieczne, jeśli chcemy do­
statniej żyć.

WP

^Wystawy, spotkania, konkursy

Prezentacja dorobku
Z prac poselskich

zespołów i podkomisji
radzieckich pisarzy i wydawców

Wielkim świętem radziec­
kiej książki i jej twórców bę 
dą „Dni Literatury Radziec­
kiej”. które zostaną zorgani­
zowane w naszym kraju w 
dniach 24 — 28 października. 
Bogaty program „Dni” obej­
muje setki imprez w miastach 
i wsiach całej Polski. Będzie 
to kolejna okazja do przybliżę 
nia naszym czytelnikom dorob 
ku radzieckich pisarzy i wy­
dawców.

Podczas „Dni” wielu miłośni 
ków literatury radzieckiej bę 
dzie miało okazję spotkać się 
ze swymi ulubionymi autora­
mi. Gościć bowiem będziemy 
w tym czasie kilkudziesięcio­
osobową delegację Związku 
Pisarzy ZSRR. Radzieccy lite­
raci odwiedzą Warszawę. Kra 
ków. Katowice, Gdańsk, Po-

sarzami, tłumaczami literatu­
ry radzieckiej i czytelnikami, 
dyskutować z nimi o proble­
mach rozwoju współczesnej li 
teratury, jej roli i znaczeniu 
w poznawaniu i zbliżaniu na­
rodów. w umacnianiu pokoju 
na świecie. Wiele ze spotkań 
z pisarzami radzieckimi odbę­
dzie się'w dużych zakładach 
pracy całego kraju.

Najnowszy dorobek ruchu 
wydawniczego ZSRR zaprezen 
towany zostanie na wystawach 
■książki. Największa ekspozy­
cja, obejmująca ponad 2 500 
publikacji otwarta zostanie w 
Warszawie.

znań, Łódź i kilka innych
miast. Spotykać się będą z pi

Problemy informacji naukowej

Specjaliści z ZSRR
przebywają ^Poznaniu

7 bm. przybyła do Poznania 
delegacja uczonych z Akademii 
Nauk Związku Radzieckiego. 
Od wielu lat poznański Ośro­
dek Informacji Naukowej PAN 
oraz podobne placówki radziec 
kiej Akademii Nauk współpra­
cują w rozwiązywaniu techni­
cznych i technologicznych pro­
blemów łączących się z dosko-
naleniem 
naukowej.

Podczas

metod informacji

pobytu w Poznaniu
radzieccy soecjaliści omówią 
problemy informacji naukowej, 
związane z chemią i technolo­
gią chemiczną, a zwłaszcza wy­
mianą źródeł na różnych noś­
nikach informacji i wykorzysty 
wanie w polskiej informacji 
chemicznej dokumentów nau­
kowych nieosiągalnych w kra­
ju, a sygnalizowanych w ra­
dzieckim wydawnictwie ekspre 
sowym „Signalnaja Informa­
cja”.

Polscy i radzieccy specjaliś­
ci przedyskutują też sprawy 
wymiany literatury informa- 
cvjnej między Akademiami 
Nauk — Polski i ZSRR.

PAP

KRONIKA DNIA
ODZNACZENIA DLA SPÓŁDZIELCÓW

Wczoraj odbyło się w Urzędzie Wojewódzkim w Poznaniu spotka­
nie z zasłużonymi spółdzielcami województwa poznańskiego. Wzięli 
w nim udział sekretarz KW PZPR — Czesław Gałgan i wicewojewo­
da poznański — Bolesław Stachowiak oraz prezes Wojewódzkiego 
Związku RSP w Poznaniu — Jan Nowak, którzy udekorowali 39 spół­
dzielców przyznanymi przez Radę Państwa od.znaczeniami państwo­
wymi. Krzyże Kawalerskie Orderu Odrodzenia Polski otrzymali: Lech 
Dura z RSP Swierkówki, Marcin Nowicki z RSP Czempiń, Wawrzyn 
Rauhut z RKS Zdziechowiice, Wacław Stoper z RSP Kowanowo i Cze­
sław Szudrzyński z RKS Wilczyna, (emp)

RAJD PRZYJAŹNI Z BERLINA DO LENINGRADU
Uczestnicy jednej z trzech kolum samochodowego Międzynarodowe­

go Rajdu Przyjaźni, zdążający z Berlina do Leningradu, przebywali 
w Przemyślu. Delegacje z CSRS, NRD, Polski i ZSRR, biorące udział 
w rajdzie zorganizowanym dla uczczenia 60 rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej wzięły wczoraj udział w manifestacji przyjaźni i złoży­
ły kwiaty u stóp Pomnika Wdzięczności w Przemyślu. Z Przemyśla 
kolumna rajdowa udała się do Medyki, gdzie serdecznie żegnana, 
przekroczyła granicę Polski i ZSRR. (PAP)

Nominacje B. Ręka
i F. Hernasa

Prezes Rady Ministrów po­
wołał mgr. Bolesława Ręka 
na stanowisko wojewody rze­
szowskiego.

Prezes Rady Ministrów po­
wołał mgr. inż. Franciszka 
Hernasa na stanowisko podse­
kretarza stanu w Minister- 
si’v;e Przemysłu Lekkiego.

Równocześnie Prezes Rady 
Ministrów odwołał mgr. Ma- 
riara Sieradzan-Sobolewskie- 
go ze stanowiska podsekreta­
rza stanu w Ministerstwie 
Przemysłu Lekkiego. (PAP)

W Ambasadzie PRL w Mo­
skwie odbyła się 7 bm. uro­
czystość dekoracji licznej gru-

przyznanymi im za wkład w 
umacnianie przyjaźni i rozwój 
współpracy kulturalnej między 
Polską a Związkiem Radziec­
kim.

Odznakę „Za Zasługi dla 
RSW „Prasa Książka Ruch” 
otrzymał przewodniczący Pań 
stwowego Komitetu Rady 
Ministrów ZSRR d/s Wydaw­
nictw, Poligrafii i Księgar­
stwa Boris Stukalin.

Jednocześnie w biurze rad­
cy handlowego PRL odbyła się 
uroczystość przekazania biblio­
tece KC KPZR wyboru pol­
skich książek społeczno-poli­
tycznych.

Książki te to m. in. wydaw­
nictwa poświęcone 60-leciu 
Rewolucji Październikowej, 
dzieła Lenina, a także prace 
mówiące o rozwoju społeczno-

Nad wielu tematami, które 
w najbliższych tygodniach i 
miesiącach będą analizowane 
w komisjach sejmowych, pra­
cują już w terenie poselskie ze 
społy i podkomisje. Do takich 
wizytacji i badań — bezpośred 
nio w przedsiębiorstwach! i za 
kładach pracy, w miastach i 
gminach — przykłada się w 
Sejmie wielką wagę. W czasie 
obecnej kadencji Sejmu odby­
ło się już prawie 200 wyjaz­
dów w teren różnych zespołów 
poselskich i podkomisji.

Obecnie — posłowie z Korni 
sji Zdrowia i Kultury Fizycz­
nej badają stan zagospodaro­
wania turystyczno-wczasowe- 
go Pojezierza Suwalskiego, Au 
gustowskiego i Mazurskiego. 
Członkowie Komisji Handlu 
Wewnętrznego, Drobnej Wy-

twórczości i Usług wizytują wq 
jewództwa gdańskie, Olsztyn- 
skie, suwalskie, jeleniogórskie 
wałbrzyskie, nowosądeckie j 
rzeszowskie.

Niebawem wznawiają pracę 
po przerwie wakacyjnej, korni 
sje sejmowe. Jak dowiaduje 
się sprawozdawca sejmowy 
PAP — w połowie bm. żarnie, 
rza zebrać się Komisja Prac 
Ustawodawczych, aby zapo. 
znać się ze stanem realizacji 
rządowego programu doskona 
lenia prawa. Tematem posie. 
dzenia Komisji Handlu Zagra 
nicznego mają być zagadnienia 
specjalizacji i kooperacji pro. 
dukcyjnej Polski z innymi pań 
stwami ,a szczególnie z kraja- 
mi członkowskimi RWPG.

PAP

py radzieckich wydawców i gospodarczym Polski Ludowej.
księgarzy odznakami polskimi, PAP

Rozruch nowych bloków

Wzmocnienie
energetyki

W budowanej elektrowni 
Jaworzno III, o łącznej mo­
cy docelowej 1 200 MW, prze­
kazano dotychczas do eksploa­
tacji dwa bloki energetyczne 
po 200 MW każdy. W końco­
wym stadium rozruchu znaj­
duje się obecnie trzeci blok 
tej samej mocy. Kolejny — 
czwarty uruchomiony zostanie 
do końca br.

W początkowym stadium 
budowy znajduje się druga 
ważna inwestycja energetycz 
na, elektrownia Rybnik II. 
Po zakończeniu robót budow­
lano-montażowych prowadzo­
ne są obecnie prace związane 
z przekazaniem do eksploata 
cji bloków nr 1 i 2, o łącznej 
mocy 400 MW. Uruchomienie 
tych bloków i włączenie ich 
do sieci energetycznej nastąpi 
w IV kwartale br. Terminowe 
włączenie wszystkich tych blo 
ków do eksploatacji oznaczać 
będzie istotne wzmocnienie na 
szej energetyki i to jeszcze w 
czasie jesienno - zimowego 
szczytu .(PAP)

i Propozycja nazwy , 
kolorowego telewizora

Redakcja „Kuriera Polskie­
go” ogłosiła 7 bm. wyniki kon 
kursu czytelników na nazwę 
polskiego telewizora kolorowe 
go. Wybrano określenie 
„Paw” — co jest nie tylko na­
zwą barwnego ptaka, ale rów 
nież skrótem określenia „poi 
ski aparat wielobarwny”;

PAP

Narada w CRZZ
Ocena przebiegu 

sesji KSR
Pełna realizacja postanowień 

podjętych przez czerwcowe se­
sje KSR należy do czynników 
decydujących o powodzeniu 
przeobrażeń struktury gospo­
darki zapoczątkowanych u- 
chwałami V Plenum KC PZPR. 
Efekty i dorobek tej powszech
nej gospodarskiej debaty są 
również cennym materiałem
przed IX Plenum KC PZPR, 
które oceni stan urzeczvwist- 
r.iania tego manewru. Wyniki 
sesji KSR oraz udział ruchu 
zawodowego w realizacji

„Dni Sofii"
w Warszawie

W Warszawie rozpoczęły się
szóste z kolei Sofii”.
które trwać będą do 11 bm. Są 
one trwałym elementem roz­
wijającej się współpracy Sofii 
i Warszawy, obejmującej coraz 
więcej dziedzin życia. Współ­
działają ze sobą na co dzień 
zaikłady, instytucje, uczelnie.

„Dni Sofii” zainaugurowano 
wczoraj otwarciem dwóc.h wy 
staw fotegraficznych: zbioro. 
wej pt. „Sofią dzisiaj” j autor 
skiej Janki Kjurkcziewej. Od­
był się też w sali Filharmonii 
Narodowej koncert kameralny.

W galerii Teatru Studio od­
bywa s;e interesująca wysta­
wa: grafiki br^^amkiej arty­
stki'Anastazji Panaijotcwei.

PAP

Żądania porywaczy M. Schleyera
Minister sprawiedliwości rzą

du Badenii Wirtembergii,
Karl Schiess potwierdził donie 
sienią Agencji DPA, że spraw­
cy porwania Schleyera w za­
mian za jego uwolnienie doma 
gają się wypuszczenia na wol­
ność 11 znajdujących się w 
więzieniach terrorystów. Z tych 
jedenastu sześciu znajduje się 
w więzieniach Badenii — Wir­
tembergii.

Nadal brak wiadomości co 
do losów Schleyera. Radio za- 
chodnioniemieckie podało, że 
zamachowcy w swoim liście z żą

daniem uwolnienia 11 terrory 
stów wyznaczyli na środę — 
godzina 10. termin, w którym 
upływa ich ultimatum. Zwra­
ca się w związku z tym uwagę 
że już we wtorek w późnych 
godzinach wieczornych w tele­
wizji zachodnioniemieckiej od­
czytane zostało oświadczenie 
rządu bońskiego, w którym 
stwierdza on, że nie może do­
trzymać terminów wyznaczo­
nych przez zamachowców. Ga­
binet boński obraduje tymcza 
sem nad aktualną sytuacją.

/ PAP

uchwał V i VI Plenum KC
(PZPR były przedmiotem dy­
skusji w CRZZ.

W czasie czerwcowych sesji
przedstawiciele załóg podkre­
ślali, iż tegoroczne, zadania pla­
nowe będą w pełni wykonane. 
Zagwarantowali również, że 
zrealizują dodatkowe zobowią­
zania podjęte na początku br.

PAP

Sprawa Kanału Panamskiego Festiwal w Gdańsku

Symboliczne 
znaczenie układu

W środę 7 bm. w Waszyng­
tonie w niezwykle uroczystej 
oprawie protokolarnej prezy­
dent Jimmy Carter i szef rzą­
du panamskiego Omar Torri- 
ios podpisali układy zawarte 
między USA a Panamą w spra 
wie przyszłości Kanału Pa- 
namskiego. Układy przewidują 
że do 2000 roku kanał w zasa­
dzie zostaje pod kontrolą USA, 
a po tej dacie przechodzi na 
pełną własność i pod admini­
strację Panamy.

Układy do czasu ratyfikacji 
ich przez Senat amerykański 
maja jedynie symboliczne zna­
czenie, a nadchodzące tygodnie 
w polityce waszyngtońskiej bę­
dą stać pod znakiem walki i 
zabiegów administracji o raty­
fikację tych porozumień w 
Kongresie.

W środę ran<> w pobliżu Bia­
łego Domu miała miejsce silna 
eksplozja. Nie podano bliż­
szych szczegółów. Agencja 
Reutera pisze, iż eksplozja 
zbiegła się w czasie z pobytem 
w Waszyngtonie 20 szefów 
państw amerykańskich, którzy 
uczestniczyli w ceremonii pod­
pisania porozumienia w spra­
wie Kanału Panamskiego.

Projekcja filmu 
o Bolku i Lolku

W trzecim dniu IV Festiwa­
lu Polskich Filmów Fabular­
nych w Gdańsku przedstawio­
ne zostały kolejne filmy pre­
tendujące do nagród: „Królo­
wa pszczół” — w reżyserii Ja­
nusza Nasfetera i „Wielka po­
dróż Bolka i Lolka” — Włady 
sława Nehrebeckiego i Stani­
sława Duelza. Temu ostatnie­
mu filmowi można bez waha­
nia wróżyć wielkie powodzenie 
i to u widowni od 3 do 100 lat. 
Warto zaznaczyć, że film ani­
mowany po raz pierwszy do­
puszczony został do festiwale- 
vzegQ przeglądu. (PAP)

Polskie kosmetyki 
dla olimpijczyków

Polskie kosmetyki cieszące się 
od lat dużym uznaniem na ryn­
ku radzieckim spotkały się z ko­
lejnym, poważnym wyróżnieniem. 
Nasza firma „Ciech-Pollena” bę­
dzie wyłącznym, oficjalnym do­
stawcą tych wyrobów dla ucze­
stników przyszłej olimpiady w 
Moskwie.

Porozumienie w tej sprawie pod 
pisano 7 bm. w Moskwie w pol­
skim pawilonie Międzynarodowej 
Wystawy „Chemia-77”. (PAP)

Znalazłem dziecko na parkingu"
Pracownicy szpitala w mieście Spalding w Wielkiej Bryta­

nii znaleźli w pojemniku stojącym przy wejściu do szpitala 
jednodniowe dziecko — dziewczynkę, którą nazwano Joannę. 
Przy maleństwie znaleziono 2 kartki, z których wynika, że 
dziecko tuż po urodzeniu zostało 2-krotnie porzucone. Treść 
pierwszej kartki brzmiała: „Dziewczynka urodziła się dziś ra­
no, ale ponieważ nie jestem w stanie jej utrzymać proszę o 
zaopiekowanie się nią”. Na drugiej nieznany znalazca napisał: 
„Znalazłem dziecko na parkingu i nie wiem co z nim zrobić”.

Zdaniem lekarzy ważąca 1,5 kg Joannę urodziła się 2 mie­
siące przed czasem. Dziewczynka została umieszczona w in­
kubatorze i szybko przybiera na wadze. (PAP)

W Warszawie obraduje kolokwium

W
nWojna i kultura 1939 -1945“

związku z odbywającym
się w Warszawie międzynaro­
dowym kolokwium „Wojna i 
kultura 1939—1945” warto 
przypomnieć częściowe cho­
ciażby dane dotyczące strat 
polskiej inteligencji i środ'O 
wistk twórczych w wyniku eks 
terminacyjnych akcji III Rze­
szy w okupowanej Polsce .

Oto niektóre fakty — wć- 
dłuig aktualnych ustaleń Głów 
nęj Komisji Badania Zbrodni 
Hitlerowskich w Polsce, wyni­
ków badań zarejestrowanych 
w centralnej kartotece strat 
osobowych inteligencji pdlskiej 
w okresie ckuraacji, a także 
tablic strat i szkód wojennych 
Polski siporządzcnych w 1947 
r. przez ówczesne Biuro Od­
szkodowań Wojennych przy 
Prezydium Rady Ministrów:

Z ^ąk okupanta hitlerow- 
skiegó poniosło śmierć: — 700 
profesorów i pracowników nau 
kowych szkół wyższych; m. in. 
Uniwersytet Warszawski stra. 
cił 162 pracowników nauki,

Uniwersytet Jagielloński — 
109, Uniwersytet Poznański — 
60; w niektórych dziedzinach 
nauki straty osobowe prze­
kroczyły 40 procent stanu 
przedwojennego; tak np. hitle 
rowcy wymordowali ponad 50 
proc, polskich matematyków; 
około 12 000 inżynierów i tech 
ników, 8500 nauczycieli szkół 
podstawowych i średnich, oko­
ło 600 literatów i dziennika­
rzy, 173 wydawców i księga­
rza, 230 muzyków, 520 plasty­
ków, 342 aktorów i reżyserów, 
7500 lekarzy. 1703 farmaceu­
tów, 5610 sędziów, prokurato­
rów, adwokatów, aplikantów 
sądowych 2801 księży rzym­
sko-katolickich i sióstr zakon­
nych. 296 bibliotekarzy, archi­
wistów, muizealrstów i 7553 
skerbowców. pocztowców, ubez 
pieczeń iowcó w.
• Choć zestawienie tą nie obej 
muje wszystkich środowisk 
polskiej inteligencji* przvtoczo 
ne liczby we wymagają ko­
mentarza- (PAP)

Express-Lotek“
5, 10, 18, 40, 46

Mały Lotek"
I 

12, 
II

7,

LOSOWANIE 

23, 24, 33, 34 
LOSOWANIE 

8. 12, 18, 27
Końcówka banderoli 8889

POGODA
Poznańskie Biuro Prosnoz W' 

stytutu Meteorologii i Gospoo3 ' 
ki Wodnej przewiduje na 
w Wielkonolsce: zachmurzeni o 
że z większymi przejaśnienia^> 
możliwe opady deszczu.

Temperatura minimalna od 
do 14 stonni, maksymalna od 
do 20 stopni. Wiatry słabe i un>» 
kowane.

Wczoraj o godz. 17 zanoto’V^° 
nasteouj-ce temneratury; w F 
znaniu 20 stonni ,w Kaliszu _ 
stonni. w Koninie 18 s«on”>.
I eszni» 19 stonni., w Pile 19 stop 
ni; ciśnienie 737 mm.

Dzisiejszy serwis lnformoc||lny 
opracował Andrzej Piechocki.
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PRASA — KSIĄŻKA — RUCH”: POZNAN, UL GRUNWALDZKA 1?
Prenumerata: wpłaty przyjmują oddziały RSW 

„Prasa-Książka-Ruch" oraz urzędy pocztowe I doręczy­
ciele do dnia 10 każdego miesiąca (z wyjątkiem grud­
nia) poprzedzającego okres prenumeraty: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
Indeks nr 35028 U-l?
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Przed IX Plenum KC PZPR

GWARANCJE
DLA SUKCESU 1980

• . ■ )'

Obecny rok obok wielu ważnych osiągnięć 
przyniósł również wiele cennych do­
świadczeń.

Przede Wszystkim okazało się, że sukcesy 
nie przychodzą łatwo i dziś prawdziwie waż­
ny sukces musi mieć wymowę równą przy- 
najmniej 100 milionom ton węgla na półro­
cze. Jednocześnie i w tvm roku potwierdzi­
ła się polska reguła, że Polakom nie jest obca 
mysi o sukcesach, a zwłaszcza o sukcesie 1980 
roku. Sugerują to wyniki pierwszego półro­
cza ogłoszone na początku lipo a. Ale nie tyl­
ko. Taki sposób myślenia dominował na ze- 
braniabh konferencji samorządów robotni­
czych, takiemu sposobowi myślenia dawali 
dowody młodzi Polacy podczas zebrań przyj­
mujących ich do partii.

W tym roku także ze szczególną siłą nara­
stało przekonanie, że mvśląc o sukcesach 
i pracując dla sukcesu 1980, trzeba i to ko­
niecznie zabrać się ostro do tvch problemów, 
które w taki lub innv soosób ograniczają 
nasze sukcesv, osłabiają narodową satysfak­
cję z sukcesów odniesionych i nawet — po- 

. wiedziałbym — mogą niektórych demobili- 
zować. a jeszcze innym, tj. zdeklarowanym 
wrogom dawać pożywkę do uprawiania swo 
jej gry totalnej negacji. W roku bieżącym 
poczynając odzV Plenum KC. partia swoimi 
uchwałami i decyzjami dla dobra człowieka 
(podwyżki rent, zwiększenie temina budowni­
ctwa mieszkaniowego), a także inspiracją 
ideowa i polityczną dowodziła, że mimo wv_ 
stęmłjącvch trudności i skomplikowanych 
nroblemów zamknięcie sukcesem całe’ dekady 
lat siedemdziesiątych jest nie tylko koniecz­
ne ^le i możliwe.

Wiara w sukces jest warunkiem odniesienia 
sukcesu.

Z tych oto wzsdedów partia na V Plenum KC 
wvbrała drogę jedynie słuszną: jest to droga trud­
niejsza, droga nieosłabiania tempa, a raczej jego 
zwiększania.

W konsekwencji partia, zgodnie już z tradycją lat 
siedemdziesiątych, nie starała się zamazywać pro­
blemów występujących w toku rozwoju, ani trudno­
ści minimalizować. Partia głosiła: cenimy sukcesy, 
szanujmy ludzi — autorów tych sukcesów, ale m”- 
sjmy też poznawać trudności, ich źródła, skalę 
i skutki. Jest to konieczne dla ich usuwania.

Jak więc •zapewne zauważaliśmy cd począt­
ku roku, a więc cd decyzji V i VI posiedzeń 
plenarnych KC nartii, tęczy się u nas szeroka 
dyskusja nad wieloma ■zagadnieniami ważny­
mi dla gospodarki i żywo nurtującymi ludzi ■ 
pracy. Np. wmlom.iesieczna dyskusja biorac 
za punkt wyjścia konsekwencje wieloletnich 1 
miewrodzaiów koncentruje się nad moderni­
zacja rolnictwa, nad zwiększeniem wydajnoś­
ci z hektara, nad życiem na wsi i nad -ulże- 
n>m -macy rolnika. Po uchwałach VI Plenum 
KC PZPR rząd wyasygnował wvższę sumy na 
inwestycje w samyrp rolnictwie i dla prze­
mysłu nroduk-uiącego dla rolnictwa. Toczy sie 
rówmeż £o=podariska dyskusja, która niemal 
m?, charakter nowszechnej debatv, nad moż­
liwościami zwiększenia handlowej
z zagranica, a zwłaszcza ■zwiększenia naszego 
eksportu na rynki kapitaflistyczne. Central­

nym zagadnieniem omawianym powszechnie 
jest-także sytuacja w równowad&e ryŁkowo- 
pieniężnej, które to zagadnienie w różnych 
postaciach Wraca na wokandę i wzbudza tyle 
zrozumiałych kontrowersji. Na niedawnym VII 
Plenum KC PZPR Edward Gierek omawia­
jąc pilne zadania partii, jej podstawowych 
organizacji, członków i kandydatów; wskazał 
na następujące problemy: trudności w rozwo­
ju eksportu, trudności w rozwoju koopera­
cji produkcji, niedostateczną jakość produk­
cji, przejawy p artykuł a ryzmu w dolnych ogni­
wach gospodarki, niepełne wykorzystanie 
ogromnego potencjału produkcyjnego — zbu­
dowanego lufo zmodernizowanego gigantycz­
nymi środkami w okresie minionej pięciolatki.

Przezwyciężenie tych trudności, rozwiązą- 
nie tych problemów, o-znacza otwarcie drogi 

-do sukcesu 1980 roku.

Wymienione trudności i -problemy posiadają jed­
nak jedną wspólną cechę: tę mianowicie, że ich 
rozwiązanie pozytywne nie zależy — a przynaj­
mniej nie wyłącznie — od państwa, od jego apa­
ratu centralnego, centralnej administracji gospo­
darczej, jakichś nowych uchwał, zarządzeń, czy 
zawsze nowych środków inwestycyjnych. Takim 
poglądom trzeba się zdecydowanie przeciwstawiać, 
ho już na pierwszy rzut oka widać, że proMemy te 
rnoeą i muszą być rozwiązane na samym dole gos­
podarczej hierarchii, bardzo często nawet na naj­
mniejszym stanowisku pracy.

O czymże bowiem mówią „kooperacja, .zła 
jakość niedosiate^ne wykorzystańie majątku 
produkcyjnego”, jakie wywołują skojarzenia? 
Mówią one, że decydujące' zmaczenie do­
bra praca, .na wysokim poziom;e technicznym, 
organiizacyjnym i etycznym. Z tych faktów 
trzeba wyciągać wnioski na dale — wnioski 
liczne, a wśród nich wnioski dla pracy ide&- 
wei i wychowawczej.

Dyskutując o gwarancjach dla sukcesu 
roku 1980 również nad całym komnleksem 
bardzo złożmayph trudności. trzeba też umieć 
odróżniać postawy krytyczne wynikające z 
obywatelskiej troski, z pragnienia dokonywa­
nia zrrGn na lepszo od tvch nosław krytycz­
nych. które usPulą obecn* trudności wyko­
rzystać dla swoich guer i które nic matą nic 
wspólnego z dążeniami spcłęoze^stwa
klasy pobożnie ze i i c^ćłu ludzi pracy. Jest to 
w?żnv element ołenswv ideowej i obywatel­
skiej, jo<t to także dcświąd ozonie tego
reku. Trzeba wiedizieć. że są ludzm — na 
szczęście nieliczni — których trudności ck_ 
sza w myśl zajadu Jim gorzej — tym leoiei”. 
Jaisne prżedstaiwkśinńe ru^ez pa rnię orob1 omów. 

' zachęcanie do konstruktywnej i gospodarczej 
dyskusji rad ich TomydązAwainiem. nm 
bvć wykorzystywane dla wre^kh c^ów. Od_ 

fem d»alog o gwamne^eh dla sukce­
su 1980 powrn«en przyczynić sie w z"’ć7invm 
stonnH dn ożywania temperatury ideowej, 
zaś członków nantu uzbroić w a^^uwontaem, 
dajac im m^żTmmść lensze^o oddziaływania 
na środowisko. To ważnie dcświadcz-me wku 
bieŻaiCOWo ■f-rrefon mp^oil yrnw.’wń rsrm:ewaŻ — 
co n^dkreśhłm VII Plenum KC PZPR — naj- 
tnadiniejsze zadania nie są za mami, aile przed 
nami.

JERZY KOCHAŃSKI

Dożynkowi starostowie
Starostami i ich asystentami 

ppdczas tegorocznych Central­
nych Dożynek sq reprezentanci 
wszystkich sektorów leszczyńskie 
go rolnictwa. Edmund Apolinarski 
z Osowej Sieni i Apolonia Olej­
niczak z Krobi Starej to przed­
stawiciele zasłużonego dla pol­
skiego rolnictwa pokolenia. Asy­
stenci starostów ~ Krzysztof 
Kwiatoń z Moraczewa i Władysła 
wa Bobrowska z Bonikowa są z 
pokolenia następców, które bę­
dzie decydować niebawem o 
kształcie współczesnej wsi.

Edmund Apolinarski ‘— 
chłopski syn z Brodnicy, wy­
chowanek przedwojennego 
gimńazjum w Lesznie, absol­
went Uniwersytetu Poznań­
skiego z tytułem inżyniera roi 
nictwa, twórca słynnego w krą 

»ju i za granicą Państwowego 
Ośrodka Hodowli'' Zarodowej 
w Osowej Sieni, wie’oletni za 
stęoca, a obecnie członek KC 
PZPR, Budowniczy Polski Lu 
dowej.

— Przyszedłem 'do Osowej 
Sieni — mówi — jako jeden 
z pierwszych po wojnie, bo 28 
marca 1945 roku. Ratowałem, 
co było do uratowania, a 
było tego po wojennej zawieru 
sze niewiele.. Od 1953 roku 
próbuję stworzyć ośrodek ho- 
howli zarodowej z prawdziwe 
go zdarzenia. Wciąż powięk­
szam i ulenszam pogłowie in­
wentarza. U nas na każdy 
z 4000 hektarów przypada 
sztuka bydła i prawie trzy 
owce, nie licząc trzody chlew­
nej. Nasze zadanie to nie tyl-

ko duża produkcja towarowa, 
zwierzęca (mleko) i roślinna, 
lecz głównie dostarczanie jak 
najwięcej materiału zarodowe­
go: rocznie po 900 sztuk try­
ków rasy merynos jędrżycho- 
wicki i merynos polski oraz 
po 60 — 65 buhajów rozpłodo-

W Towarzystwie Przyjaźni Polsko-Francuskiej"

Służą wzajemnemu poznaniu
Phsko-francuska współ 

praca kulturalna ma 
wielowiekowe trady­

cje. Kontynuują ją dwa to­
warzystwa: ze strony Fran­
cji — Towarzystwo Fran- 
cja-Polska, a ze strony na­
szej — Towarzystwo Przy­
jaźni Polsko - Francuskiej. 
Oddział poznański TPRF 
powstał 29 marca 1974 r. 
staraniem kilkudziesięciu 
członków-założycieli, którzy 
w ciągu swej , trzy i pół- 
letnibj działalności nie tyl­
ko znacznie powiększyli 
swe szeregi, lecz także przy 
czynili się do lepszego po­
znania kraju i narodu dają­
cego wielokrotnie w dzie­
jach dowody przyjaźni i 
sympatii dla Polski i Pola­
ków. Obecnie poznański od 
dział Towarzystwa Przyjaź 
Pi Polsko-Francuskiej sku­
pia 260 członków.

W tygodniu poprzedzają- 
°vm zaplanowaną wizytę I 
sekretarza KC PZPR, Ed­
warda Gierka we Francji 
trwa tam „Polski tydzień w 
telewizji”. W należytym 
spopularyzowaniu wiedzy o| 
Paszym kraju ma swój zna 
^z?icy udział wspomniane 
Towarzystwo Francja-Pol- 
ska. wydające własny kwar 
talnik, który publikuje ar­

tykuły, wywiady i reporta­
że z Polski, zaś „Polski ty­
dzień w telewizji” poświę­
cony jest między innymi 
polskiej kulturze i gospo­
darce oraz historycznym 
związkom Polski z Francją. 
Wśród emitowanego przez 
francuską telewizję progra­
mu, znajdują się wywiady, 
z polskimi naukowcami i 
publicystami, a tematyka 
„tygodnia” oscyluje wokół 
polskiego rodowodu histo­
rycznego, tradycji narodo­
wych i związków przeszło­
ści z dniem dzisiejszym.

— Wysoko notowane są 
we Francji polskie filmy, 
polska muzyka, polska lite­
ratura i polska awangarda, 
teatralna — mówi prezes 
poznańskiego oddziału To^ 
warzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Francuskiej, prof. dr 
hab. Zygmunt Kowalczyk z 
Akademii Ekonomicznej w 
Poznaniu. — Nasz oddział 
TPPF, popularyzujący w 
miejscowym środowisku 
francuskie tradycje kultu­
ralnie i związki między obo­
ma narodami, nie zapomi­
na również o współpracy 
gospodarczej i szerszej po­
pularyzacji aktualnej pro­
blematyki ' francuskiej w 
dziedzinie polityczna-społe­
cznej. Oddział zorganizo-

roał w roku bieżącym mię­
dzy innymi odczyt profeso­
ra Bernarda Rosier z Uni­
wersytetu w Aix-en-Pro 
uence na temat rozwoju 
rolnictwa francuskiego, wy 
kład profesora Kaliksta Mo 
rawskiego o życiu i tńoór- 
czości Andre Malraux oraz 
prelekcję redaktora Zyg­
munta Broniarka pod tytu­
łem „Francja po wyborze 
Chiraca na mera Paryża”.

— Odbywały się u nas 
także spotkania z naukow­
cami przybyłymi z Francji 
do Poznania na seminarium 
ekonometryczne i z uczest­
niczką francuskiego 'tuchu 
oporu. Pozwala to zarów­
no członkom Towarzystwa, 
jak i słuchaczom nie zrze­
szonym, a interesującym się 
rozwojem stosunków pol­
sko-francuskich, lepiej po­
znać bogatą problematykę 
zaprzyjaźnionego kraju. W 
ramach TPPF zorganizowa 
liśmy ponadto kursy języka 
francuskiego na. trzech po­
ziomach nauczania, na któ 
re to kursy uczęszcza re­
gularnie 60 słuchaczy.

— Działalność naszą sta­
ramy się tak urozmaicać, 
aby odpowiadała ona różno 
rodnym zainteresowaniom 
członków Towarzystwa, a

przecież skupia ono przed­
stawicieli różnych zawo­
dów, różnych środowisk. Są 
wśród nas nauczyciele, stu 
denci, robotnicy, biblioteka 
rze. Co roku zwiedzamy z 
nimi francuskie ekspozycje 
na Międzynarodowych Tar 
gach Poznańskich. Czynimy 
starania, aby ci przedsta­
wiciele francuskiej nauki, 
gospodarki, techniki i kul­
tury, którzy przybywają 
służbowo do Poznania, spo 
tykali się podczas swego 
pobytu z członkami nasze­
go Towarzystwa na prelek 
cjach lub dyskusjach. Przy 
czynią się to z pewnością 
do lepszego poznania trądy 
cji polsko-francuskich i 
zacieśnienia więzów w wie 
lu dziedzinach życia.

Zajęcia w TPPF, wykłady 
i odczyty, kursy językowe 
i wyświetlanie filmów we 
francuskiej wersji języko­
wej są dostępne dla wszy­
stkich. Kogo interesują, ten 
może zgłosić swój akces do 
Towarzystwa za pośrednie 
twem mgr. Mieczysława 
Bittnera w Instytucie Eko­
nomii Politycznej Akademii 
Ekonomicznej w Poznaniu 
(ul. .Towarowa 53, tel. 699- 
261). v '
WOJCIECH STASZEWSKI

wych rasy ncb. Około 3,5 min 
sztuk bydła w Polsce ma w 
sobie krew naszych rozpłodni­
ków, pochodzących od krów, 
dających średnio powyżej 
5200 litrów mleka rocznie. 
Przyszłość ośrodka — to dal­
sze uszlachetnianie ras bydła, 
m. in. drogą krzyżówek.

Co myślę o polskim rolni­
ctwie? Że jeszcze , wiele mamy 
do zrobienia, aby doścignąć 
przodujące kraje. Moje poko­
lenie swoim pionierstwem 
stworzyło młodszym następ­
com podstawy do działania na 
rzecz modernizacji naszego 
rolnictwa. J _ _ j

Fot. (2) — H. Kamza

Apolonia Olejniczak z Kro- i 
bi Starej w gminie Gostyń 
jest żoną wzorowego rolnika i 
działacza ludowego Jana Olej 
niczaka. Matka siedmiorga do 
rosłych i podrastających dzie 
ci, nigdy nie zamykała się w 
ciasnym kręgu swojej zagrody. 
Ta znana działaczka ludowa i 
spółdzielcza tak mówi o swej 
drodze życiowej, osiągnięciach 
i nadziejach:

— Najmłodsza w rodzinie, 
miałam opuścić gospodarstwo. 
Ukończywszy przed wojną 
„handlówkę”, pracowałam po 
wyzwoleniu w urzędzie gmin­
nym w Gostyniu. Działałam 
wówczas w Związku Młodzie 
ży Wiejskiej „Wici”. Mój przy 
szły mąż, absolwent Uniwersy 
tetu Ludowego w Nietążkc- 
wie, namówił mnie, bym ukoń 
czyła podobny. Przejęliśmy po 
tern gospodarstwo po\ moich 
rodzicach. Trzej nasi syno­
wie kształcili się w kierun­
ku rolniczym. Najstarszy Ta­
deusz, po Technikum Rolni­
czym w Grabonogu, pracuje 

' przy kontroli użytkowości by 
dla; 24-letni Aleksander, po

ukończeniu Zasadniczej Szkoły 
Rolniczej, jest naszym następ­
cą W gospodarstwie. Również 
córka Maria, ukończywszy 
Technikum Mleczarskie we 
Wrześni, pracuje w gospodar­
ce żywnościowej. Dzieci udane, 
wykształcone, pracowite, są 
głównym sukcesem mojego ży 
cia. Mam dwa odznaczenia: 
Srebrny Krzyż Zasługi i Me­
dal Matki.

Zawsze na równi z moimi 
dziećmi troszczyłam się o in­
ne dzieci wiejskie. Razem z 
działaczkami KG W i gostyń­

ską Mleczarnią załóżyłlśmy 
pięć dziecińców sezonowycn i 
cztery ogródki jordanowskie.

Krzysztof Kwiatoń — dwu­
dziestopięcioletni absolwent 
Technikum Rolniczego w Bo­
janowie i Akademii Rolniczej 
w Poznaniu (zaoczne studia 
zootechniczne) urzeczywistnia^ 
w gospodarstwie ojca Jana 
Kwiatonia w Moraczewie. gmi 
na Rydzyna, swoje marzenia 
o nowoczesnym rolnictwie.

— Cztery pokolenia pracowa 
ły w tym gospodarstwie, wie­
le też musiało się zmienić w 
polskim rolnictwie, abym 
mógł teraz inwestować z roz­
machem w specjalistyczny 
chów trzody chlewnej. Jako je 
den z głównych kooperantów 
Kombinatu PGR w Kłodzie, 
dokąd dostarczam rocznie po­
nad 600 warchlaków i prosiąt, 
powiększę do 1 000 sztuk chów 
trzody chlewnej, wykorzystu­
jąc już niepotrzebne przy jed­
nokierunkowej specjalizacji 
stajnię i oborę. Po dożynkach, 
biorę ślub. Moja wybranka po­
chodzi z Lubelszczyzny. Jest 
absolwentką Technikum Ogrod 
niczego w Lesznie i studentką 
Akademii Rolnicźej w Pozna­
niu.

Władysława Bobrowska — 
uczyła się krawiectwa, lecz 
wybrała pracę w brygadzie po 
lowej Rolniczej Spółdzielni 
Produkcyjnej w Bonikowie, 
gmina Kościan, w której jej 
rodzice są od dawna członka­
mi. Jest znaną działaczką mło 
dzieżową — przewodniczącą 
tamtejszego koła ZSMP nale­
ży do PZPR, jest radną WRN 
w Lesznie.

— Nie spodziewałam się ta­
kiego zaszczytu, jakim jest dla 
mnie wybór na asystentkę sta 
rostów Dożynek. Postaram się 
swą dalszą pracą zawodową 
i społeczną spłacić kredyt za­
ufania, jakim w mojej osobie 
uhonorowano spóldzielczynie 
województwa leszczyńskiego.

MARIA POLCYNOWA

Stuletnia kronika dziecięcego szpitala
W stuletnią rocznicę pracy Szpitala Dziecięcego w Po­

znaniu grono lekarzy, pod redakcją Eugeniusza Błasz­
czyka, Andrzeja Sapińskiego i Mieczysława Stabrow- 

skiego spisało jego historię. W ten sposób wydana. została 
nakładem Państwowego Wydawnictwa Naukowego oryginal­
na kronika szpitala, która zachowała cechy pracy naukowej, 
nie tracąc równocześnie znamion pamiętnikarskich i wspom­
nieniowych.

„Szpital dziecięcy im. Bolesława Krysiewicza w Poznaniu 
1877—1933”, obszerne, czteroczęściowe (uzupełnione załącz­
nikami) opracowanie przedstawia w sposób kompleksowy 
i porównawczy historię nie tylko pierwszego w Wielkopol- 
sce szpitala dziecięcego, lecz również wielkopolskiej pediatrii.

Część pierwsza na tle dziejów szpitalnictwa poznańskiego omawia 
ogólną historię szpitala — jego utworzenie w okresie politycznego 
i ekonomicznego ucisku prusackiego zaborcy, rozwój i znaczenie w 
poszczególnych okresach. Dalej autorzy przedstawiają w ujęciu his­
torycznym dorobek i osiągnięcia poszczególnych jednostek leczni­
czych szpitala — między innymi chirurgii, okulistyki, analityki, 
osiągnięcia w leczeniu chorób zakaźnych, ftyzjatrii, pulmonologii 
i innych. W książce omówiono też istotne dla pracy szpitala za­
gadnienia naukowe, społeczne i statystyczne. Czytelnik znajdzie 
między innymi analizę przyczyn hospitalizacji, analityczne opraco­
wanie przyczyn zgonów. Sporo miejsca poświęcono też perspekty­
wom rozwoju Wojewódzkiego Specjalistycznego Szpitala Dziecięce­
go w Poznaniu.

W części czwartej zamieszczano krótkie biografie wybit­
nych lekarzy szpitala: Ignacego Zielewięza, Bolesława Kry­
siewicza, Tomasza Drobnika, Jana Stasińskiego, Józefa Po­
morskiego, Bronisława Szulczewskiego.

Materiał faktograficzny, analityczny i statystyczny zawar­
ty w książce uzupełniają bogate przypisy. Znaleźć w nich 
można wykaz prac naukowych lekarzy, biologów, farma­
ceutów, biochemików i psychologów ze Szpitala Dziecięce­
go w Poznaniu lub opracowanych na materiale szpitala. Spis 
ów zawiera 487 pozycji. Ponadto zamieszczono tematy prac 
habilitacyjnych pracowników szpitala (5) i prac doktorskich 
(31), almanach szpitalny obejmujący 287 nazwisk lekarzy 
i innych pracowników z wyższym wykształceniem, jak rów­
nież kalendarium. Książka interesująca również edytorsko, 
zawiera wykresy, fotografie i reprodukcje oryginalnych do- 

* kumentów. (len)

„Szpital Dziecięcy im. Bolesława Krysiewicza w Poznaniu 1877— 
1977”. Praca zbiorowa pod redakcją Eugeni-Jsza Błaszczyka, Andrze­
ja Sapińskiego. Mieczysława Stabrowskiego; Warszawa — Poznań
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Po posiedzeniu Biura Politycznego KC PZPR

Kodeks Pracy znaczącym 
elementem porządku prawnego

Podstawowy etap wdraża­
nia w życie Kodeksu 
Pracy został zakończony. 

Taki jest generalny wniosek z 
analizy ponad 2,5-rocznego o- 
kresu, jaki minął od wejścia w 
życie tego aktu prawnego o fun 
damentalnym znaczeniu socjal 
nym i społecznym. Stał się on 
jednym z podstawowych ele­
mentów . socjalistycznego po­
rządku prawnego i realizacji za 
łożeń społeczno-gospodarczego 
rozwoju naszego kraju. Spraw 
dziły się i zdają na co dzień e- 
gzamin życia zarówno węzłowe 
założenia kodeksu, jak i nie­
mal wszystkie jego szczegóło­
we rozwiązania.

Ten najwyższej doniosłości 
akt prawny dotyczy 12 min 
ludzi — trzeciej części społe­
czeństwa. Prawo pracy — pow 
szechne, jednolite, komplekso­
we — oparte zostało na zasa­
dzie nierozdzielności praw i o- 
bowiązków pracowniczych. Ko 
deks chroni zarówno interesy 
społeczne jak i indywidualne. 
M. in. dokończył on dzieła 
zrównywania różnic w upraw­
nieniach robotników i pracow­
ników umysłowych. Zapewnio 
na przez kodeks ochrona sto­

Dożynkowe 
wydawnictwa

Tuż przed Centralnymi Do­
żynkami w Lesznie, Wydawni 
ctwo Poznańskie opublikowa­
ło trzy pozycje, związane bądź 
to z tym wydarzeniem, bądź 
to z województwem leszczyń. 
skim: „Dożynkowy wieniec” 
Macieja Gryfina, (stron 204. 
cena 25 zł) „Zabytki wojewódz 
twa leszczyńskiego” Wawrzyń­
ca Kopczyńskiego (22 str. plus 
album zabytków, 20 zł) i „Au­
tokarem przez województwo 
leszczyńskie” Haliny Sieciń- 
skiej (44 str., 10 zł).

Pierwsza z nich — to zbiór 
reportaży, których tematyka 
dotyczy w głównej mięrze przy 
gotowań do tegorocznych Cen 
tralnych Dożynek oraz związa 
nych z nimi znaczących przed­
sięwzięć w Lesznie, a także do­
tychczasowych osiągnięć lesz­
czyńskiego rolnictwa i jego 
perspektyw rozwojowych- 
Wszystko to jest urozmaicone 
dziesiątkami wywiadr^w i roz­
mów z ludźmi, którzy kształ­
tują dzisiaj leszczyński kraj­
obraz i wpłuwają na jego ko­
rzystne zmiany. Tekst został 
zilustrowany 30 zdjęciami

Równie bogato lustrowane 
są „Zabytki województwa 

leszczyńskiego”. Autor tej pu­
blikacji omawia co ciekawsze, 
wybrane z ponad 1500 zabyt­
ków objętych ustawą o ochro 
nie dóbr kultury — m. in. w 
takich miejscowościach, jak 
Leszno, Góra, Kościan, Osiecz­
na, Pawłowice, Racot, Rawicz, 
Rydzyna, Włoszakowice i 
Wschowa.

Broszura „Autokarem przez 
województwo leszczyńskie” — 
to typowy przewodnik tury­
styczny, charakteryzujący prze 
bieg 6 najbardziej uczęszcza­
nych tras samochodowych w 
województwie, a także spacer 
"po Lesznie oraz podający lesz 
czyńskie ciekawostki i ogólne 
wiadomości o Lesznie i woje- 
wództwie leszczyńskim, (wos)

Ha targach w Płowdiw 
wręczono złote medale
Wiele interesujących kon­

traktów eksportowych zawarły 
już nasze centrale handlu za­
granicznego na trwających w 
Płowdiw XXXIII Międzynaro­
dowych Targach. W środę o- 
głoszono listę złotych medalis­
tów. Polskie wyroby uhonoro­
wane zostały trzema takimi wy 
różnieniami. Złote medale uzys 
kały: ciągnik „Ursus 1204”, 
radioodbiornik stereofoniczny 
„Elizabeth” oraz wyłącznik ty­
rystorowy do zgrzewarek. 

sunku pracy wszystkich osób 
rzetelnie wykonujących swoje 
obowiązki stała się — warto 
zauważyć — gwarancją i ureal 
nieniem praw człowieka w sze 
rokiej sferze problematyki soc 
jalnej. Podkreśla to również 
skuteczna realizacja upraw­
nień pracowniczych, zwłaszcza 
dzięki uproszczonemu i nie- 
sformalizowanemu trybowi roz 
patrywania spraw pracowni­
czych.

Prawidłowe stosowanie Ko­
deksu Pracy — to sprawa u- 
gruntowywania praworządno­
ści w codziennej praktyce i na 
masową skalę.

W jednym tylko roku zakła­
dy zawierają ponad 2,5 min u- 
mów o pracę i niewiele mniej 
rozwiązują; zatrudniają blisko 
3 min pracowników chronio­
nych. W każdej z tych dzie­
dzin — i w wielu innych — ko 
deks oddziaływuje na kształ­
towanie socjalistycznych sto­
sunków pracy, pełni funkcję o- 
chronną, organizatorską i wy­
chowawczą, oddziaływuje na 
wzrost kultury prawnej w 
dziesiątkach tysięcy zakładów 
pracy.

Sprawna realizacja Kodeksu

Współpraca Polski i Francji
w przemyśle rolno-spożywczym

Szybko rozbudowywany w 
ostatnich latach polski prze­
mysł rolno-spożywczy rozwija 
współpracę z licznymi kraja­
mi. w tym m. in. z Francją. 
Szansę na dalsze Istotne roz­
szerzenie różnych form tego 
współdziałania stwarzają prze 
prowadzone w ostatnim czasie 
konsultacje polsko-francus­
kich grup roboczych do spraw 
współpracy w rolnictwie i 
przemyśle spożywczym.

Planuje się m. in dalszy, 
znaczny wzrost wymiany to­
warowej między Polską i 
Francją. Kraj ten jest od­
biorcą 'm. in. naszych przetwo 
rów owocowo-warzywnych, 
mięsa końskiego, rzepaku, wy 
robów przemysłu spirytusowe 
go i zielarskiego oraz produk­
tów pochodzących z naszych 
lasów. W zamian możemy o-

Sofia - 21 do 30 września

Spotkanie 
parlamentarzystów

W Sofii dobiegają końca 
przygotowania do kolejnej wiel 
kiej imprezy międzynarodowej 
— 64 konferencji unii między­
parlamentarnej. W dniach od 
21 do 30 września w stolicy 
Bułgarii spotkają się przedsta­
wiciele parlamentów z ponad 
70 krajów wszystkich konty­
nentów. Patronat nad konferen 
cją objął przewodniczący Rady 
Państwa LRB — Todor 2iw- 
kow. /

Porządek obrad przewiduje 
dyskusje nad najbardziej ży­
wotnymi sprawami dzisiejsze­
go świata.

Obrady mają się toczyć na 
sesjach plenarnych oraz w 5 
komitetach roboczych. (PAP)

© Wczoraj na trasie E-8 w Lu­
baszu, gmina Kwilcz (woj. po­
znańskie), kierowca „Fiata” 125p 
nie zachował należytej ostrożnos 
ci na śliskiej nawierzchni jezdni 
i uderzył w drzewo. Kierowca i 
pasażer doznali ciężkich obrażeń 
ciała; pasażerka po przewiezie­
niu do szpitala zmarła.

© W Poznaniu u zbiegu ulic 
Marchlewskiego i Bema motorni 
czy tramwaju linii 14 uderzył w 
tył stojącego na przystanku tram 
waju linii 2. Lekkich obrażeń cia 
ła doznały 3 osoby.

© Kierowca „Fiata” 125p wy­
przedzał na ulicy Lutyckiej inny 
samochód i zderzył się z jadącym 
z naprzeciwka samochodem 
„Star”. 3 pasażerowie „Fiata” zo­
stali ranni.

© Na ulicy Słuprckiej kierują 
cy motorowerem „Komar” nie za 
chował ostrożności, przewrócił 
sig i doznał potłuczeń, (gra)

Pracy znajduje się od pierw­
szej chwili w centrum zainte­
resowania ruchu związkowego, 
który odegrał doniosłą rolę już 
na etapie prac nad projektem 
tego aktu prawnego. Przypom 
nijmy, że wniesiony do Sejmu 
projekt przygotowany był 
przez rząd i CRZZ oraz u- 
względniał m. in. wyniki son­
daży w duźyoh zakładach pra­
cy oraz dyskusji na VII Kon­
gresie Związków Zawodowych.

Ruch związkowy aktywnie 
uczestniczył we wdrażaniu ko 
deksu w życie. Opracowany i 
realizowany był specjalny pró 
gram działania związkowego w 
tej sprawie. CRZZ brała udział 
w opracowywaniu aktów wy­
konawczych do kodeksu. Szcze 
gólne znaczenie ma obecnie 
związkowa kontrola przestrze­
gania przepisów kodeksu^, tro­
ska organizacji związkowych za 
równo o poprawę warunków 
socjalno-bytowych w zakła­
dach, jak i umacnianie dyscyp 
liny społeczno-produkcyjnej, 
eliminowanie zjawisk niegospo 
darności i niedbałości w pracy.

Warto podkreślić aktywne 
zainteresowanie społeczne pro 
blematyką realizacji Kodeksu 

trzymywać — w zależności od 
potrzeb — m. in. antybiotyki 
i witaminy- do pasz, alkohole, 
wyroby przemysłu ^tłuszczowe 
go oraz opakowania do pro­
duktów spożywczych.

Współpraca z Francją przy­
czynia się również do szybsze 
go unowocześniania technologii 
w przetwórstwie spożyw­
czym. M. in. w naszym prze­
myśle mleczarskim pracuje po 
nad 20 nowoczesnych francu­
skich agregatów, z których 
każdy w ciągu godziny prcdu 
kuje 1 500 kg masła. W kilku 
zakładach — m.. in. w Gnieź­
nie i Tomaszowie Mazowiec­
kim — zastosowano z kolei 
specjalistyczne urządzenia do 
wyrobu serów tvpu francuskie 
go. jak np. camembert. Firma 
„Cifal” podpisała natomiast po

.-Odezwa Międzynarodowej 
Organizacji Dziennikarzy

Dzień 8 września obchodzo­
ny jest przez dziennikarzy ca­
łego świata jako „Międzyna­
rodowy dzień solidarności pra 
cowników środków masowego 
przekazu w walce przeciwko 
imperializmowi i reakcji”. Z 
tej okazji Sekreta-riaŁ General 
ny Międzynarodowej Organi­
zacji Dziennikarzy wystoso­
wał do wszystkich postępo­
wych i demokratycznych dzień 
nikarzy świata odezwę wzywa 
jącą do przeciwstawienia się 
polityce państw imperialis­
tycznych i wielkich koncer­
nów, które udzielana systema­
tycznego poparcia reakcyjnym

Nowy związek wyznaniowy w Polsce
Grupa nierzymskokatolic- 

kich, chrześcijańskich kościo­
łów i związków wyznaniowych 
w Polsce powiększyła się o no­
wy związek religijny. Na pod­
stawie przepisów prawa o sto­
warzyszeniach wpisany został 
do Rejestru Stowarzyszeń i 
Związków Wyznaniowych zwią 
zek religijny pn. Kościół Jezu­
sa Chrystusa Świętych Dni 
Ostatnich (potocznie — Mor­
moni). Tymczasowa siedziba 
krajowych władz kościoła znaj 
duje się w Szczeciniej/na tere­
nie województwa szcz^cińskie- 
go zamieszkuje zpesztą naj­
większa liczba spośród nielicz­
nej, jak dotychczas, kilkudzie­
sięcioosobowej grupy wyznaw­
ców i sympatyków tego ko­
ścioła.

Kościół, działający jako sto­
warzyszenie zarejestrowane, 
posiada osobowość prawną

Pracy. Listy i wnioski obywa­
teli należały do głównych źró­
deł mówiących o zagadnie­
niach, które wymagały rozwią 
zania w drodze wykładni u- 
kształtowanej zgodnie ze spo­
łecznym poczuciem słuszności 
oraz zapewniającej poszanowa 
nie uprawnień pracownika 
przy jednoczesnym egzekwo­
waniu jego obowiązków. Istot­
ne znaczenie ma równiei sze­
roka popularyzacja prawa pra 
cy. M. in. — nie licząc różnych 
opracowań specjalistycznych — 
wydano ponad 1,3 min egzem 
plarzy Kodeksu Pracy.

Rozstrzyganie spraw pracow 
nićzych w organach orzekają­
cych przebiega na ogół spraw, 
nie, choć ich funkcjonowanie 
wymaga dalszego doskonalenia. 
Dotyczy to przede wszystkim 
usprawnienia postępowania 
przed organami pierwszej in­
stancji, aby maksymalnie skro 
cić czas rozstrzygania sporów. 
Orgatny te rozpatrzyły w 1976 
roku ponad 80 000 spraw.

Generalnie — nastąpiło wy­
raźni umocnienie praworząd­
ności w stosunkach pracy. Jest 
to szczególnie widoczne w du­
żych zakładach, ^znajdujących 
się w ośrodkach wielkoprze­
mysłowych i dysponującvch 
wykwalifikowąną służbą pra­
cowniczą i prawną.

Badania „ przyniosły liczne 
potwierdzenia, że Kodeks Pta 
cy został przyjęty przez za­
łogi zakładów pracy z uzna­
niem, jako uporządkowanie 
stanu prawnego w duchu po­
stępu i nowoczesności.

■ MAURYCY KAMIENIECKI 

rozumienie dotyczące budowy 
w Gostyniu (woj. Leszno) du­
żego zakładu produkcji mle­
ka kondenswyanego i sprosz­
kowanego, ale realizacja tego 
przedsięwzięcia nie przebiega 
zgodnie z przyjętym harmono 
gramem robót i życzeniami 
obu stron.

.. Specjaliści francuscy wybu­
dowali ,,pod klucz” dwie no- 
woczesne wytwórnie przemy­
słowych pasz treściwych w 
Łomży i Skokowej, z których 
każda dostarczać ma rocznie 
po 110 000 ton tych pasz. Dąży 
się do dalszego rozszerzenia 
kontaktów w tej dziedzinie 
oraz podjęcia wspólnych dzia­
łań, m. in. w produkcji pasz 
mlekozastępczych’ i uszlachet­
niania pasz przemysłowych.

PAP

reżimom w południowej Afry 
ce. na Bliskim Wschodzie oraz 
w Chile i niektórych innych 
krajach Ameryki Łacińskiej.

Odezwa stwierdza, że w mia­
rę sukcesów odnoszonych przez 
siły postępowe "w Europie i roz­
woju procesu odprężenia nastą­
piła w Europie zachodniej i w 
USA aktywizacja reakcyjnych sił 
prawicowych. które rozpętały 
oszczerczą kampanię przeciwko 
krajom socjalistycznym oraz do­
prowadziły do rozpoczęcia produk 
cji nowego rodzaju broni maso­
wej zagłady. Spotkało się to z 
powszechnym potępieniem na ca 
łym świecie. W tej sytuacji — 
głosi odezwa — konieczne jest za­
cieśnienie międzynarodowej soli­
darności politycznej i moralnej 
wszystkich dziennikarzy w inte­
resie postępu i dla dobra całej 
ludzkości. (PAP)

oraz prawo do zakładania tere­
nowych ogniw — okręgów, kół 
i gmin —/na obszarze całego 
kraju. /

W zatwierdzonym statucie Mor­
monów podkreśla się, że —r poza 
religijnymi zadaniami — celem ko­
ścioła jest wychowywanie wy­
znawców w duchu poszanowania 
prawa, czystości obyczaju i zasad 
moralnych, kształtowanie postawy 
uczynności, pracowitości i aktyw­
ności społecznej oraz upowszech­
nianie zdrowego trybu życia (ce­
cha charakterystyczną Mormonów 
jest, całkowita i konsekwentna ab­
stynencja — nie używają alkoho­
lu ani żadnych innych używek, jak 
tytoń, kawa, herbkta). W § 9 sia- 
tutu, dotyczącym stosunku kościo­
ła do państwa, czytimy m. in. 
„Kościół stoi na gruncie uznania 
osiągnięć Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej w dziedzinie społecznej, 
gospodarczej i kulturalnej. Prze­
strzega wszelkich ustaw i rozpo­
rządzeń (...) Członkowie (kościoła) 
jako obywatele mają prawo i obo­
wiązek brania udziału we wszyst­
kich akcjach społecznych organi­
zowanych przez władze i organiza­
cje społeczne”, (wer)

Czwartek, 8 IX 1977 
......... .... .... —------- ---------------

Polscy piłkarze 
nadal przegrywają

Dokończenie ze str. Ą

Oceniając występ Polaków na 
stadionie w Wołgogradzie nie spo 
sób pominąć znakomitej gry go­
spodarzy. Radzieccy piłkarze po­
konali Polaków naszą niegdyś bro 
nią. Gospodarze broniąc się bar­
dzo skutecznie przeprowadzali 
błyskawiczne kontrataki, którym 
nie potrafiła przeciwstawić się 
polska defensywa. W ten sposób 
padły trzy bramki dla ZSRR w 
drugiej połowie. W 48 min. „u- 
ciekł” lewą stroną Oleg' Błochin, 
celnie dośrodkowa! do Czesnoko- 
wa ,a ten nie dał szans Zygmun 
to.wi Kukli. Było już wtedy 2:0, 
gdyż na początku spotkania za 
faul Zmudy sędzia podyktował 
rzut karny a Leonid Burłak po 
mistrzowsku wykorzystał szansę. 
Odżyły nadzieje w naszym obo­
zie, gdy w 56 min. Grzegorz La­
to w zamieszaniu podbramkowym 
otrzymał celne podanie i uzyskał 
kontaktową bramkę. Polacy blis­
cy 'byli nawet wyrównania, ale 
złudzenia trwały krótko.

Oto bowiem w 74 min. mistrz 
kontrataku, szybki Oleg Błochin 
po raz trzeci w tym meczu za­
skoczył Kuklę, a kilka minut póź 
niej ten sam zawodnik ustalił 
wynik na 4:1. Trzej polscy obroń 
cy stali niemal w miejscu, gdy 
Oleg Błochin szarżował na polską 
bramkę. Jego przewaga w szyb­
kości była wyraźna.

Polacy grali w tym meczu le­
niej niż wskazuje na to wynik? 
Zwłaszcza druga linia długimi 
okresami posiadała inicjatywę w 
środku pola. Każdy nasz atak, 
przeprowadzany głównie środ­
kiem boiska, kończył się jednak 
na polu karnym, gdzie skutecz­
nie interweniowali radzieccy ob­
rońcy. Lato i Terlecki nie umieli 
postawić kropki nad i. Brakowa­
ło egzekutora, a przede wszyst­
kim skutecznej recepty na sfor­
sowanie świetnie spisującej się 
defensywy ZSRR.

Sporo zastrzeżeń mieć można 
pod adresem naszej obrony, któ 
ra przy szybkich akcjach Ofensyw 
nych rywali, często traciła gło­
wę.

Po meczu powiedzieli: trener

W meczu drużyn młodzieżowych

Polska - NRD 1:1
Rozegrany w Legnicy między­

państwowy mecz piłkarski mło­
dzieżowych reprezentacji (do 21 
lat) Polski i NRD zakończył sie 
wynikiem remisowym 1:1 (0:1). 
Bramki zdobyli: dla NRD w 7 
min. Hans 'Juergen Riediger, a 
dla Polski w 52 min. Marek Mo­
tyka z karnego. (PAP)

Mówi dwukrotny mistrz świata Ryszard Oborski: 

ie liczyliśmy na taki sukces
Do Poznania powrócił kajakarz 

Posnanii — Ryszard Oborski, który 
na mistrzostwach świata w Sofii 
zdobył wraz z Grzegorzem ..Kołta- 
nem, Danielem Wełną i Henry­
kiem Budziczem dwa złote medale 
w k-4 na 500 i 1000 metrów.

Dwukrotnego mistrza świata po 
prosiliśmy o podzielenie się wraże 
niami z sofijskiej imprezy: „Przed 
wyjazdem do Sofii nie liczyliśmy 
na taki sukces, jednak po biegach 
w eliminacjach i półfinale uwierzy 
łaśmy, że stać nas na medal. Naszy 
mi najgroźniejszymi konkurenta­
mi byli mistrzowie olimpijscy — 
kajakarze ŻSRR oraz Hiszpanie. 
W obu wyścigach finałowych wy­
startował Lś my bardzo dobrze i pro 
wadziliśmy przez cały dystans. Na 
mecie nasza przewaga wynosiła 3

Fibak wyeliminowany 
z Forest HiOs

Turniej międzynarodowych mi­
strzostw USA w tenisie wchodzi 
w decydującą fazę. Rozegrano dal 
sze 3 pojedynki o wejście do 
ćwierćfinału. Wojciech Fibak doz­
nał porażki z rozstawionym z nr 
3 Amerykaninem Brianem Gott- 
friedem 7:6, 3:6, 4:6. W innych 
pojedynkach zanotowano sensacyj 
ną porażkę grającego z nr 1 
Bjoerna Borga. W spotkaniu z 
deblowym partnerem Fibaka Dic­
kiem Stocktonem, przy stanie 
6:3, 4:6, 0:1 Szwed musiał skreczo 
wać z powodu odnowienia kontu 
zji ramienia, której nabawił się 
w treningowej grze przed rozpo 
częciem turnieju. (PAP)

W środę załogi uczestniczące w 
samochodowym rajdzie — mara­
tonie Londyn — Sydney dotarły 
do Singapuru. Był to ponad 
1000-kilometrowy etap z Penang 
w Malezji do Singapuru. Pierwsza 
na punkcie kontroli czasu zamel 
dowala się polska załoga Sobie­
sław Zasada i Wojciech Schram. 
Według nieoficjalnych doniesień 
pięć załóg zostało zdyskwalifiko 
wanych na odcinku Penang —

Rajd Londyn — Sydney

Zasada i Schram nadal na czele

JACEK GMOCH — „Nie potrafi­
liśmy się ustrzec przed szybkimi 
atakami drużyny radzieckiej prze 
prowadzanymi szczególnie lewą 
stroną. Jestem pełen uznania dla 
Błochina. Brał on udział we wszy 
stkich akcjach, z których padły 
bramki. Zastosowana przez nas , 
zona-press zdała egzamin tylko 
w pierwszej połowie. Wnioski ze 
środowego spotkania, płynące w 
kontekście zbliżającego się eli­
minacyjnego meczu piłkarskich 
mistrzostw świata z Danią — to 
przede wszystkim wzmocnienie 
linii obrony. Nie chodzi tu tylko 
o kwestie personalne. W meczu 
z ZSRR nie wszyscy nasi zawod­
nicy wytrzymywali psychicznie 
ciężar gry przeciwko piłkarzom 
o sławnych nazwiskach. Do spot 
kania z Danią pozostało niespeł­
na 2 tygodnie. Liczę, że do dru­
żyny powróci Kasperczak, a tak­
że Lubański. W Wołgogradzie 
szczególnie dał się odczuć brak 
środkowego napastnika. W środę 
w naszej drużynie wystąpił je­
den debiutant Jan Erlich, który 
dobrze sobie radził w pierwszej 
połowie”.

Trener drużyny radzieckiej 
NIKITA SIMONIAN: „Taktyka 
naszej drużyny wyniknęła z prze 
biegu gry. W stosowaniu pressin 
gu w pierwszej połowie „wygrał” 
zespół Polski. W drugiej połowie 
nasza drużyna grała szybciej. 
Starczyło sił na cały mecz. Szko 
da, że pod koniec spotkania Bło 
chin doznał kontuzji, która wy- 
daje się jednak niegroźna. Pol­
ski zespół umie grać nowoczes­
ną, szybką piłkę. O wyniku me­
czu w Wołgogradzie zadecydowa 

^ły błędy w grze obrony polskiej 
drużyny. Uważam że wynik jest 
za wysoki i to wcale nie przez 
kurtuazję. W środowym spotka­
niu wyróżniam Błochina i Buria 
ka. Cieszy także udany powrót 
do reprezentacji Czesnokowa. Z 
drużyny polskiej najbardziej oba 
wialiśmy się Grzegorza Laty. 
Strzelił on nam bramkę. Podobał 
rhi się debiutant Erlich”.

Sędzia BELA NEGY: „Rzut kar 
ny był oczywisty. Polski obrońca 
zagrał wyraźnie na nogę rywala. 
Po takim faulu decyzja mogła 
być jednoznaczna”. (PAP)

y- .. ............  । ■'

Eliminacje MŚ
W eliminacyjnym meczu pił­

karskich mistrzostw świata grupy 
VI między Norwegią, a Szwecją 
ia stadionie w Oslo niespodzie­
wane zwycięstwo odnieśli piłkar N 
ze Norwegii 2:1 (1:0).

MECZE TOWARZYSKIE ' ~

NRD — Szkocja 1:0 
Finlandia — RFN 0:1

4 metry i wszyscy obserwatorzy 
mistrzostw byli zaskoczeni dobrą 
postawą Polaków. Tytuł mistrza 
świata wywalczyłem już kilka lot 
temu w k-2 wraz z Grzegorzem 
Śledziewskim na zawodach w Me. 
ksyku. Tamto zwycięstwo nie przy 
niosło mi jednak takiej satysfak­
cji jak złote medale zdobyte w 
Sofii. W Meksyku o naszym pierw 
szym miejscu decydować musiała 
fotokomórka, a na tegoręcznych 
mistrzostwach zdecydowanie prze­
wyższaliśmy rywali. W tym sezo­
nie czekają mnie jeszcze dwa star 
ty. W najbliższą sobotę i niedzielę 
wezmę udział W zawodach organi­
zowanych z okazji 70-Iecia mojego 
klubu, a 25 ■września wystartuję 
w drużynowych mistrzostwach Pol 
ski, w których Posnania ma szan­
sę awansu do I ligi”. (wił)

Łuoznictwo

Tylko Malicki i Gucia
w ścisłej czołówce

* Sła>biej niż się spodziewano wy­
pad! starł łuczników Surmy w in­
dywidualnych mistrzostwach Pol­
ski seniorów. Medal wywalczył je­
dynie T. Malicki, który wynikiem 
2360 pkt. uplasował się na trzecim 
miejscu. W. Szymańczyk, A. Góra 
i M. Popóelewski zajęli miejsca w 
drugiej dziesiątce.

Wśród kobiet w bzołówce była 
jedynie A. Gucia, która wynikiem 
2250 pkt. zajęła szóste miejsce. Z. 
Bielajewska, M. Dworczak i K- 
Klorek sklasyfikowane zostały pod 
koniec drugiej dziesiątki, (wił)

Singapur. Klasyfikacja rajdu P° 
typrl etapie podana zostanie pot­
niej. Po odpoczynku w Singapu­
rze samochody przewiezione z0" 
staną do Perth w Australii, na­
tomiast kierowcy i piloci udadzą 
się tam specjalnym samolotem 
W Perth rozpocznie się ostatni i 
najtrudniejszy odcinek Rajdu pr° 
wadzący przez Darvin, Adelajdę. 
Melbourne, Canberrę, Brisbane 
do Sydney. (PAP)
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ZAKŁADY REMONTOWO - MONTAŻOWE
PRZEMYSŁU ZBOŻOWO - MŁYNARSKIEGO W POZNANIU, 
plac Wolności nr 2 ©;

Warszawę M—20 sprzedam.
Poznań, Reya 2 m. 3, od
godz. 16.90.
Syrenę 103 tanio sprze­
dam. . Swarzędz, ul. Pade-
rewskiego 48.
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PRZYJMĄ UCZNIÓW
do WARSZTATU MECHANICZNEGO W CZERWONAK’!
k. Poznania, ul. Gdyńska 90

do nauki zawodu ŚLUSARZ - MECHANIK.

PRZY ZAPISIE NALEŻY PRZEDŁOŻYĆ następujące dokumenty 
— podanie i życiorys, 
— świadectwo ukończenia , VIII klasy, 
— świadectwo zdrowia.

Uczniowie będą pobierać teoretyczną naukę w Zasadniczej 
Szkole Zawodowej nr 3 w Poznaniu, ul. Inżynierska nr 4/5, 
natomiast zajęcia praktyczne w Warsztacie Mechanicznym 
w Czerwonaku k. ' Poznania. , *

©
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©

Sprzedam Skodę 1000 MB, 
1969 rok. Tel. 20-09-53.

34187gpr
Syrenę 105, rok 1974 — 
sprzedam. Osiedle Przy­
jaźni 12 W m. 266. 34562g
Syrenę 105, sprzedam. Wil 
czak 16 m. 2, od godz. 17.

34456g
Sprzedam Austin 1100, rok
1965, mało używany. Tel.
20-51-04.
Sprzedam Wołgę - Gaz 24, 
1973. Nowy Tomyśl, tele-
fon 695.
Sprzedam Syrenę, nadwo 
zie po kapitalnym remon­
cie, silnik do naprawy. 
Naramowicka 32. 34342g
Fiata MR-1500 z llpca 75 
— sprzedam. Osiedle Ja­
giellońskie 48 m. 4, od 
godz. 13.__________ 34185g
Skodę S 110 L, rocznik 
1973 — sprzedam. Siemi­
radzkiego 8 m. 14. 34186g

i 
i

Po ukończeniu 3-letniej nauki absolwenci mogą ubiegać się 
o przyjęcie do Technikum Mechanicznego dla Pracujących.

© Lokale

"1

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE i INFORMACJI UDZIELA —
Sekcja Spraw Osobowych ZRM — Poznań, pl. Wolności 2, telefon 537-91 
wzgl. kierownik Warsztatu Mechanicznego w Czerwonaku, telefon 506-14.

Małżeństwo z dzieckiem — 
poszukuje pokoju, możli- 
wdść korzystania z kuch­
ni, na okres 1—2 lat. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 32046g.

3336-K1

© Praca © Nauka © Sprzedaż

Mieszkanie własnościowe 
M-4, w śródmieściu, I ptr. 
— kupię. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 32420g

© Nieruchomości

Kobiety zatrudnię na o- 
kres sadzenia bratków.
Poznań — Sanocka 7 przy 
Ostrowskie j.33387g
Panią do 1-rocznego dzie­
cka, na 7 godzin dziennie 
— przyjmę. Wyspiańskie­
go 14 m. 9a, tel. 624-34.
b 34553g

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

32934g

Castrol, sprzedam. Marii 
Magdaleny 4 m. 9. 32243g
Suknię ślubną — sprze­
dam. Mielżyńskiego 16 m.

Sprzedam 2 konie 
czepę 3-tonową.
Os. Kraju Rad 11 
godz. 15—19.

i przy- 
Adres: 
m. 144, 

34483g

Uczniów w zawodzie me­
chanika, blacharza i elek 
tryka samochodowego — 
przyjmę. Warsztat Napra 
wy Samochodów, specjal­
ność Fiat 125p. Baranowo, 
Wiosenna 53, tel. Poznań

Wpisy na korespondencyj 
ne kursy kreśleń technicz 
nych oraz kosztorysowa­
nia przyjmuje, szczegóło­
wych pisemnych informa
cji udziela .Oświata”,
31-139 Kraków, ul. Spa- 
sowskiego 8 (przedłużenie 
ul. Siemiradzkiego).

1994-K2

7. 34449g
Sprzedam oprzyrządowa­
nie zabawki politechnicz­
nej atestowanej. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 32200g.
Spacerówkę bliźniaczą sze 
regową — sprzedam. Fin 
dera 5/7 E m. 30 . 32165g

474-38. 33840gpr © Kupno
Mężczyznę, kobietę, przyj 
mie gospodarstwo rolne. 
Zgłoszenia: Staćy Rynek
92 m. 2. 33956g .1

Cegłę dziurawkę, każdą 
ilość kupię. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
32188g.

Siekarkę (sztancę) do 
skór, elektryczną o naci­
sku 12 ton — sprzedam. 
Wiadomość: tel. 22-16-56, 
wieczorem, lub oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 32170g.

Nowy gramofon Fonoma- 
ster — sprzedam. Poznań, 
Bóżnicza 10 m. 6. 32115g
Pianino Grotrian Stein- 
wey — sprzedam. Telefon
67-13-43. 32181g
Motorower Verhowina — 
sprzedam. Pańczak, al. 
Bema 3d. 32190g
Pianino „Bliithner” — o- 
rzech. Głogowska 66 m. 7. 

 32198g

© Samochody
Sprzedani Nysę mikrobus
lub zamienię na
125p. Lednicka 19, 
Tatrzańskiej.

Fiata 
przy 

34482g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
5 września 1977 r. zmarł przeżywszy lat 
najdroższy syn, brat, wnuczek, kuzyn, 
nieć i bratanek

że dnia 
; 18, nasz 
siostrze-

Z żalem żegnamy tragicznie zmarłego w dniu 
5 września 1977 r.

MARKA BZOWEGO
MAREK BZOWY

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 9 bm. 
nie 15.25 na cmentarzu' junikowskim.

o godzi-
ucznia klasy IV

Technikum Geodezyjno-Drogowego w Poznaniu.

Pogrążeni w • smutku 
rodzice z rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Rodzinie Zmarłego serdeczne współczucie skła­
dają

Ul. Świt 10B m. 5.
BK1

> 34555g

uczniowie wraz z wychowawcami 
oraz Komitet Rodzicielski 

Zespołu Szkół Zawodowych nr 5 w Poznaniu.

Z żalem zawiadamiamy, że w dniu 5 wrześ­
nia 1977 r. zmarł nasz były długoletni pracow­
nik

2992-K3

JAN PIWOŃSKI
Zmarł nasz były długoletni członek Spółdzielni 

i ceniony pracownik

Zmarły był wzorem sumiennego, oddanego 
i cenionego pracownika, dobrego fachowca i nie­
odżałowanego, serdecznego kolegi.

LUDWIK PALACZ

Żegnamy Go z serdecznym żalem.
Pogrzeb odbędzie się dnia 9. września 1977 r. 

godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

Rodzinie Zmarłego przesyłamy tą drogą wyra­
zy serdecznego współczucia.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­
czucia składają

Pogrzeb odbędzie się w dniu 9. września 1977 r. 
o godz. 8.05 na cmentarzu pa Junikowie.

Dyrekcja, współpracownicy, Rada Zakładowa 
„Społem” WSS, 

Oddział Produkcji Piekarsko-Ciastkarskiej.

Zarząd, Rada Zakładowa i współpracownicy 
Poznańskiej Spółdzielni Pracy 

Przemysłu Skórzanego w Poznania.

34546g

2995-K3
Dnia 5 września 1977 r. zmarł pracownik na­

szej instytucji
Dnia 5 września 1977 r. zakończyła swoje pra­

cowite i pełne poświęcenia życie, opatrzona Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 64 nasza naj­
droższa i najukochańsza matka, siostra, teścio­
wa, szwagierka, ciocia, babunia i prababunia, 
śp.

FELIKS KOWALSKI
odznaczony Odznaką Przodownika Pracy Socja­
listycznej i Honorową Odznaką Komitetu d/s 

Radia i Telewizji.

HELENA MAJTA
z domu Jarnecka

W Zmarłym straciliśmy długoletniego i zasłu- 
żoonego pracownika i serdecznego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 8 bm. o go­
dzinie 15 na cmentarzu przy kościele św. Mar­
cina w Swarzędzu.

W głębokim żalu pogrążona

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 9 wrześ­
nia br. o godz. 9.15 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokie­
go współczucia.

Swarzędz, ul. Osiedlowa 1. 34551g

Pracownicy i Kierownictwo 
Polskiego Radia i Ośrodka Telewizyjnego 

w Poznaniu.
2993-K3

Dnia 4 września 1977 roku zmarła moja naju­
kochańsza żona, nasza mamusia, teściowa i bab­
cia

JANINA KRUK
z domu Wirska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 bm. 
o godz. 11.05 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony 
mąż z rodziną

Poznań, Śniadeckich 17 m. 2. 2988-U3

tDnia 5 września 1977 roku zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., nasz drogi brat, szwa­
gier i wujek, przeżywszy lat 78, śp.

JAN PIWOŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 9 bm.. 

o godz. 8.95 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

+ Ze smutkiem w sercu zawiadamiamy, że 
1 5 września 1977 roku zasnął w Bogu, opatrzo­
ny Sakramentami św., mój najdroższy mąż, nasz 
najczulszy i najtroskliwszy tatuś, nieodżałowany 
w swej dobroci, przeżywszy lat 56, śp.

Ul. Marcellńska 34 m. «. 2986-U3

FELIKS KOWALSKI
tDnia 7 września 1977 roku zmarła, opatrzona 

Sakramentami św., nasza kochana matka, 
teściowa, babcia, siostra i szwagierka, śp.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 9 bm. 
Sodz. 9.15 na cmentarzu junikowskim.

WŁADYSŁAWA MALINOWSKA

W żalu pogrążona

żona z dziećmi

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 19 bm. 
o godz. 8.30 na cmentarzu na Junikowie.

, W smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Ps- Przyjaźni 4 m. 258. 2989-U3 Ul. Dzierżyńskiego 3 m. 1. 2983-U3

Sprzedam działkę budów 
laną 1336 m’, Poznań, Lud 
miły. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 3^335g 
Parter, stan surowy, sprze 
dam. Wiadomość: Gniez­
no, ul. Wiosny Ludów 6.

U21p

32444g

34543g

34330g

32452g

metodą laboratoryjną
południowe i popołudniowe):

Dla zakładu pracy obiekt, 
nadający się na cele wy­
poczynkowo - rekreacyjne 
blisko Poznania — sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 33882g
Dom z ogrodem — sprze­
dam. Franciszek Janik, 
Rabiaż 13, 72-518 Ładzin 
k. Międzyzdrojów. 33380g

© Różne
Transport materiałów bu 
dowlanych i żwiru, z wy­
kupem. Frankiewicz, tel.
715-31. 33116g

STUDIUM JĘZYKÓW OBCYCH 
przy ZARZĄDZIE WOJEWÓDZKIM 
TOWARZYSTWA WIEDZY POWSZECHNEJ W POZNANIU

Z DNIEM 15 WRZEŚNIA BR. — PRZYJMUJE ZAPISY

NA KURSY JĘZYKÓW OBCYCH
DLA DOROSŁYCH i MŁODZIEŻY OD LAT 12:

ANGIELSKIEGO,
FRANCUSKIEGO,

HISZPAŃSKIEGO, 
NIEMIECKIEGO 

ROSYJSKIEGO 
— WŁOSKIEGO.

Równocześnie przyjmuje się zapisy na kursy języków obcych
szybkościowe (komplety przed-

• angielskiego
• niemieckiego

I, II i III stopnia, 
I i II stopnia,

oraz na kursy przygotowawcze na wyższe uczelnie języka
ANGIELSKIEGO, 

FRANCUSKIEGO, 
NIEMIECKIEGO 

— ROSYJSKIEGO

Ponadto organizujemy kursy języków obcych w zakła­
dach pracy.

ZAPISY PRZYJMUJE
sekretariat ZW TWP w Poznaniu, ul. Czerwonej Armii
nr 69, III piętro, od godz. 10—13 — oraz 
sekretariat Studium Języków Obcych przy 
w Poznaniu w Szkole Podstawowej nr 97 
Rutkowskiego 38, telefon 66-59-37 w godz. 
z wyjątkiem sobót.

zw twp 
przy ulicy 
od 17—20

3352-K1

Anteny telewizyjne, insta 
luje WUSP. Tel. 444-37 w.
8 — Anioła. 33386g

Cyklińowanie. Łagodzki, 
tel. 20-47-00. 33370g

Pasy przepuklinowe, po­
operacyjne, ciążowe, do 
sztucznego odbytu, suspen 
soria, sznurówki przy 
schorzeniach kręgosłupa, 
wkładki elastyczne przy 
wadach i bólach stóp — 
wykonuje „Ortopedia”, Z. 
Janaszek, Poznań, Dolna 
Wilda 20, tel. 33-03-87.

32587g

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
6 września 1977 r. zmarł namaszczony Oleja­
mi św., po długoletnich, ciężkich cierpieniach,

mój ukochany mąż, 
przeżywszy lat 68, śp.

brat, szwagier i wujek,

MARIAN
inż.

URBAŃSKI
poligraf

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 10 bm. o go­
dzinie 9.40 na cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążona

żona z rodziną
Staszica 20 m. 6.

Autobus podstawiony będzie o godz. 8.45.
• 34564g

tz głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
6 września 1977 roku zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św., mój najukochańszy mąż, nasz 
najtroskliwszy ojciec, teść i dziadek, przeżyw­
szy lat 63, śp.

STANISŁAW KACZMAREK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 10 bm. o go­

dzinie 14.35 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
Ul. Małeckiego 28 m. 31.

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
34601g

tW dniu 6 września 1977 r. przestało bić serce 
naszej najukochańszej mamusi, teściowej, 
babuni i prababuni

ANNY DUBONOS - DĄBROWSKIEJ 
z domu Szanowics 

lat 95

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 września 1977 r.
o godz. 16 na

Os. Wielkiego 
dawniej ulica

cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

córka z rodziną

Października 1 
Głuszyna 127.

7T m. 203,
34558g

Ol

tDnia 6 września 1977 roku zasnął w Bogu, 
po długich cierpieniach, przeżywszy lat 79, 
mój najdroższy mąż, nasz kochany ojciec, teść, 

dziadek, brat i wujek, śp.

WŁADYSŁAW NOWAK
f

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 wrze­
śnia br. o godz. 9.05 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Os. Boh. n Wojny Swłatowej 31
2985-U3

tDnia 5 września 1977 r. po długiej chorobie 
zmarła, namaszczona Olejami św., śp.

BARBARA TUCHOWSKA
z domu Bulczyńska

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 8 bm. o go­
dzinie 14.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej,

o czym zawiadamia

SIOSTRZENICA
34556g

Wypożyczalnia sukien, we 
lonów, nakryć do chrztu. 
Mickiewitza 20, Swoboda. 

31989g

Wypożyczalnia eleganckiej 
garderoby ślubnej. Po­
znań, Paderewskiego 1 —
Ciesielska. 33934g

Wyrób waty kołdrowej, ta 
picerskiej, usługi gręplar 
skie, wyrób kołder wszel 
kich rozmiarów. Zdzisław 
Mizne, Śrem, ul. Dąbrów 
skiego 11. 1116p

© Matrymonialne
SAMOTNI! Dyskretne V 
kulturalne nawiązanie 
znajomości zapewnia Biu 
ro Matrymonialne „Ju­
trzenka” 81-963 Gdynia 
1, ul. Migały 35, skrytka 
pocztowa 105. Informacje 
10 zł. w znaczkach pocz-
towych. 1667-K2
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, 81-707 Po­
znań, Libelta 29 — koja­
rzy szczęśliwe małżeństwa. 
Czynne godz. 15—19. 33817g

Poznańskie Przedsiębiorstwo
Obrotu Surowcami Włókienniczymi 

i Skórzanymi
zawiadamia, że z dniem 1 września 
ZOSTAŁY PODWYŻSZONE CENY 
na niektóre rodzaje skór futerkowych

Podwyżka cen obejmuje m. in. skóry 
z nutrii, lisów hodowlanych, lisów rudych, 
norek,, tchórzofretek.

Zapraszamy hodowców do korzystania 
z usług naszego Punktu Skupu, znajdują­
cego się w Poznaniu, przy ulicy Obotry-
ckiej 61. 3350-K1

Pracownicy poszukiwani
Przedsiębiorstwo Produkcji Betonów Budowni­
ctwa Rolniczego „Jastrobet”, 78-610 Jastrowie, 
ul. Roosevelta nr 20 — zatrudni 

betoniarzy i pracowników niewykwalifiko­
wanych.
Zakwaterowanie i stołowanie w zakłado­
wym hotelu.

Zgłoszenia przyjmuje oraz udziela bliższych 
informacji Dział Służby Pracowniczej — pokój 
nr 20. 2132-K2

+ Dnia 5 września 1977 roku zasnął w Bogu 
mój ukochany mąż, nasz najdroższy ojciec, 

teść i dziadek, przeżywszy lat 86, śp,

, ROMAN SOBIK
Pogrzeb odbędzie się w sobotą, dnia M bm. 

o godz. 13 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Ul. Dąbrowskiego 108. 2987-U3

tDnia 6 września 1977 roku zmarł po ciężkich 
i długich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami św., mój najdroższy mąż, tatuś, teść, brat, 

szwagier i dziadek, śp.

LUDWIK PALACZ
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia * bm. 

o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowae.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną

Ul. Za Groblą 2 m. 5.
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

. _______ 2984-U3

tW dniu 5 września 1977 r. zmarł nagle nasz 
najdroższy, oddany i pełen poświęcenia mąż, 
ojciec, brat i szwagier

MARIAN ŚPIEWAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 8 bra. o go­

dzinie 15.30 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

W głębokim smutku pogrążona

> RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Ul. Nad Wierzbakiem 36 m. 15. 34552g
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WRZESIEŃ Marii
8 Nestora

Czwartek Słońce: 6.13—19.27

TEATRY J
OPERA — g. 19 „Wesele Figa­

ra”.
MUZYCZNY — g. 18 „Pocałunek 

Czanity” (przedst. zamknięte).
POLSKI — g. 19 „Poskromienie 

złośnicy”.

I KINA 1
KDF MUZA — g. 10, 12.30 „Sami 

swoi” (poi. b.o.), g. 15.30, 17.45, 20 
„Con amore” (poi. 12 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15.30, 
17.30, 20 „Trąd” (poi 18 1)

APOLLO — g. 10, 12.30, 15 „Ko­
chaj albo rzuć” (poi b.o.), g. 17.30, 
20 „Milioner” (ppl. 12 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12, 14.15, 16.30 
„Pocałunki z Hongkongu” (fr. 12 
i.), g. 19, 21 „Szkarłatny pirat” 
(USA 15 1.). ।

GONG _ g. 10, 16, 18 „Drapież­
ca” (fr. 15 1), g. 12, 20 „Szacowni 
nieboszczycy” (wł. 18 1.).

GRUNWALD — g. 17, 19 „Wolne 
miasto” (poi. b.o.).

GWIAZDA — 10, 12, 14, 16, 18 
„Brylanty pani Zuzy” (poi. 15 1.), 
g. 20 „Śmierć w Wenecji’ (wł. 15 
1).KOSMOS — g. 17.30, 20 „Gdzie 
się podziała siódma kompania” 
(fr. b.o.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30, 
19.30 „Doktor Judym” (poi. 12 1.).

OLIMPIA — g. 17.30, 20 „Ka­
baret” (USA 15 1.).

PANCERNI AK — g. 17, 19.30 
„Przepustka dla marynarza” 
(USA 15 1.).

RIALTO — g. 10, 12.30. 15
„Mistrz rewolweru” (USA 15 1.), 
g. 17.30 , 20 „Cień zbrodni” (bułg. 
12 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
W, 19.30 „Kobietka” (radź. 15 ,1.).

TĘCZA — g. 15.30, 17.30 „Terror 
Mechagodzilli” (jap. b.o.),g. 19.30 
„Brawurowe porwanie” (USA 
15 1.).

WARTA — g. 10, 16 „Bitwa o 
Kaukaz” (radź, b.o.), g. 12, 18 „Set 
ka dla kurażu” (radź. 15 1.), g 14, 
20 „Gang Olsena na szlaku” (duń- 
12 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.45 „Strzały Ro­
bin iłooda” (radź. 12 1.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Powrót różowej pantery” 
(ang. 12 1.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Prze­
pustka dla marynarza” (USA 15 
1.).

WRZOS (Mosina) _ g. 17, 19.15 
„Dziewczyna do dziecka” (wł. 18 
I.).

FOTOPLASTIKON — „Rumunia 
— Wybrzeże” — g. 13—18.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. 
Zwierzyniecka — g. 9—19.

„ARENA” (Dolna Wilda) — co­
dziennie g. 19, sob., niedz. g. 15 
i 19.

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7; laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu: ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie, tel. 637-35; wypad­
ki uliczne i w miejscach publicz­
nych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1, tel. 
32-12-61; Osiedle Piastowskie 16, 
tel. 722-24, ul. Ugory, tel. 205-431, 
ul. Kościuszki 103, tel. 544-55; Lu­
boń, tel. 120-399; Swarzędz, tel. 
309 i 544-44.,

Centralny\ Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn­
ny codziennie g. 7—22, tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę, al. Marcinkowskiego — 
dyżurują lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne głów­
nie z zakresu prawa rodzinnego, 
opiekuńczego, leczenia odwykowe­
go i chorób soołecznych, tel. 522-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142, Główna 92, 
Dzierżyńskiego 349, Mickiewicza 22 
Kórnicka 24, Słowiańska, Starołę- 
cka 1, Głogowska 107/109, ul. Mar­
cinkowskiego 11 (całą dobę).

PROGRAM I: 8.10 Estrada przy 
jaźni; 9.05 Dla kl. III—IV (jęz. 
polski): „Pełne ręce roboty” — 
słuch.; 9.30 Bałkańskie rytmy lu­
dowe; 10.08 Przeboje filmowe; 
10.30 „Przedwiośnie” — fragm. 
pow. S. Żeromskiego; 10.40 Wir­
tuozi jazzu; 11 Tu Radio Kierow­
ców; 11.15 Mozaika polskich me­
lodii; 11.30 Olsztyn na muzycznej 
antenie; 13 U przyjaciół; 13.05 
Wirtuozi różnych instrumentów; 
13.15 Rytmy lat 60-tych; 13.35 Spot 
kanie z folklorem; 13.55 Aktualn. 
kulturalne; 14 Studio „Gama”; 
14.20 Studio Relaks; 14.25 Studio 
„Gama” c.d.; 15.05 List z Polski; 
15.10 Studio „Gama” c.d.; 15.30 
Człowiek i środowisko — gaw.; 
15.35 Studio „Gama” c.d.; 16 Tu 
Jedynka; 17.30 Radiokurier; 18.33 
Panorama polskiej piosenki; 19.15 
Twórcy radzieckiej piosenki — N. 
Bogusławski; 19.40 Ptaszyn-Wrób 
lewski przedstawia; 20.05 NURT 
— Jak organizować samokształcę 
nie celem zaspokojenia indywi­
dualnych potrzeb; 20.25 Nowości 
płytoteki; 21.15 Koncert życzeń; 
21.55 O zdrowiu dla zdrowia; 22.30 
Reportaż na zamówienie; 22.45 Re 
cital H. Kunickiej; 23.15 Koncert 
symf. muzyki polskiej.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 4, 5, 
8, 9, 10, 12.05 15, 19, 20,, 21, 22, 23.

PROGRAM II: 8 Tu Jedynka; 
9.30 Melodie Kujaw i Pałuk; 9.10 
Ta Radio Moskwa; 10 Kronika 
kulturalna; 10.15 „Figliki” M. Re 
ja; 10.25 W. A. Mozart: 12 Waria 
cje G-dur na temat arietki „La 
Bergere Celimene” na skrzypce 
i fortep.; 10.40 Nie ma margine­
su; 11 „Nowe nagrania radiowe 
A. Jabłońskiej” — sopran; 11.35 
Od Tatr do Bałtyku — Kaszuby; 
11.45 Poradnia Rodzinna; 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
„Karen W.” — fragm. pow.; 12.45

Z „Głosem"
Nocna wycieczka 

tramwajem
Duże zainteresowanie miesz­

kańców Poznania wzbudziła na­
sza wczorajsza zapowiedź orga­
nizowania przez „Głos Wielko­
polski" wraz z Wojewódzkim 
Przeds i ębio rs twem Kom u n i k aa y j- 
nym niecodziennego spotkania z 
miastem. Odezwali się zwłaszcza 
jego miłośnicy, pytając o szcze­
góły sobotniej (10 bm.) wyciecz 
ki pod hasłem „Poznań nocą z o- 
kien tramwaju". Niektóre z nich 
wyjaśniamy.

Wycieczka rozpocznie się o 
godz. 21 na placu Wielkopolskim, 
gdzie na jej amatorów oczekiwać 
będzie specjalnie oznakowany 
tramwaj przegubowy. Trasa pro 
wadzi przez ul. 23 Lutego, Fredry, 
rondo Kopernika, most dworco­
wy, ul. Marchlewskiego, rondo Ra 
taję, uL Starołęcka, Hetmańska, 
Górczyn. Po drodze tramwaj za­
trzyma się przed Operą i na ron 
dzie Kopernika, gdzie zabierze 
chcących dalej uczestniczyć w 
wycieczce. Cały czas o, mijanych 
rejonach miasta będzie opowia­
dał — z pomocą mikrofonu — 
przewodnik PTTK. Koniec woja­
żu przewidziano na godz. 22.15.

Kilka innych szczegółów sobot 
niego spotkania przekażemy w ju 
trzejszym numerze, (bop)

ÓDPOWlEDZi
0 Jestem mieszkanką Świercze 

wa — pisze M. G. i denerwuje 
mnie taka sprawa: otóż wyko­
pano przy, baraku nr 100/102 na 
ul. Opolskiej głęboki dół. Zbiera­
ją się w nim nieczystości — brud 
na woda. Wykop jest niezabezpie 
czony. O wypadek nietrudno.

Kierownik Rejonu Eksploatacji 
Budynków Wilda wyjaśnił nam, 
że przy ul. Opolskiej wymieniane 
sa rury kanalizacyjne. Prace prze 
rwano z powodu ich braku. W 
najbliższych dniach prace będą 
wznowione, po- zakończeniu robót 
dół zasypany. Do momentu rozpo 
częcia zakładania rur pracownicy 
REB dół odpowiednio Zabezpie­
czą. (3339)

W budynku przy ul. Nowo­
wiejskiego 6 mieści się bar kawo 
wy „Cristał", w którym można 
napić się również pfwa i wina. 
W konsekwencji tego korytarz, 
brama, schody w naszym budyń 
ku są zawsze brudne, mokre i 
cuchnące, Nie możemy sobie z 
tym poradzić — piszą lokatorzy.

Zakład Restauracji i Kawiarń 
WSS „Społem” przeanalizował 
kłopoty lokatorów i wycofał z ba­
ru kawowego „Cristał” sprzedaż 
piwa. (3163)

Krawcy z całego kraju 

zaprezentuję się w Poznaniu
W końcu września rozpocz- Eksponaty będą podlegać oce­

nie zespołu rzeczoznawców, 
szczególną uwagę zwróci on 
na walory estetyczne modelu, 
nowoczesność konstrukcji i kro

nie się w Poznaniu III Ogólno­
polski Konkurs Usług Krawiec 
kich. Udział w imprezie, po raz 
pierwszy tu się odbywającej, 
zgłosiło 49 spółdzielni usługo­
wych z całego kraju. W hali nr 
22 Międzynarodowych Targów 
Poznańskich zostanie wystawio 
nych około 200 modeli odzieżo 
wych — kolekcje damskie, męs 
kie i młodzieżowe, uszyte w 
tych usługowych zakładach.

Rytmy i melodie świata; 13.29 
Tańce śląskie; *13.35 Ze wsi i o 
wsi; 13.50 Mel. i piosenki z płyt 
„Polskich Nagrań”; 14.10 F. Cou- 
perin: 5 utworów na wiolonczelę 
i ork. smyczkową; 14.25 Gra Lon­
dyńska Ork. Filharmoniczna; 15.30 
Studio Plus — program dla dziew­
cząt i chłopców; 16.10 Koncert z 
nagrań Ork. PR i TV w Krako­
wie pod dyr. K. Missony i R. 
Czajkowskiego; 16.40 Magazyn in 
formacyjny; 16.50 Radioexpress; 
17 G. Dimitrowa — śpiewaczka 
bułgarska; 17.20 „Z pierwszej rę 
ki” — o książce M. Wańkowicza: 
„W pępku Ameryki” rozmawiają 
S. Głębiński i W. Jackowska;
17.40 Rep. literacki pt. „Pieśń 
gwiezdna”; 18 „Stołeczne aktual­
ności muzyczne”; 18.40 Siadem 
inwestowanych miliardów; 19 Ba 
rok dla wszystkich; 19.40 Studio 
Relaks;. 20 Informacje, rady, pro­
pozycje; 20.10 „Radiolatarnia”; 
20.30 Arcydzieła muzyki XX wie­
ku; 21.40 Korespondencja z za­
granicy; 21.50 5 minut o wycho­
waniu; 22 Promenada — przegląd 
wydarzeń kulturalnych za grani­
cą; 22.30 Wiersze A. Germanowa; 
22.40 „Było to w Warszawie” — 
cz. II; 23.10 Śpiewa Poznański 
Chór Chłopięcy pod dyr. J. Kur 
czewskiego; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 A. Schoenberg — 
Trio smyczkowe op. 45.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
11.30, 13.30, 18^0, 2L30, 23.30.

W sklepach „Otexu“ 
.... ■■■■", /

Rozpoczął się 
sezon jesienno-zimowy

'A/ sierpniu sklepy otrzymały 
*’ pierwsze dostawy towa­

rów pa sezon jesienno-zimowy. 
W Oddziale Obrotu Ubiorami 
Wojewódizkiego Przedsiębior­
stwa Handlu Wewnętrznego w 
Poznaniu mają one być więk­
sze od ubiegłorocznych, wszak­
że w niektórych branżach nie 
w pełni zaspokoją zapotrzebo 
wania. Wiele zależy od termi­
nowego wywiązywania się z 
przyjętych przez przemysł zo­
bowiązań. Przy zawieraniu 
umów handel starał się 
uwzględnić życzenia klientów, 
przede wszystkim interesując 
się nowościami i odpowiednim 
wyborem wzorów, zgodnych z 
wymogami mody.

W konfekcji dominować bę­
dzie styl sportowy. Są w skle­
pach dziewczęce, młodzieżowe 
i męskie kurtki z tkanin teksa­
sowych oraz elano-bawełnia- 
nych. Poznańska „Modena” 
dostarczyła dodatkowo w sier­
pniu 1200 płaszczy damskich, 
a z Francji otrzymał „(Mex” 
sztuczne futra. Niestety, histo­
ria się powtarza i tęższe kobie­
ty mogą mieć kłopoty z kup­
nem odpowiedniego ubioru. 
Przemysł odzieżowy bardziej 
luty sylwetki szczupłe, zapo­
mina, że szyć trzeba dla wszy­
stkich klientek.

Wzory nowych’ wyrobów 
dziewiarskich w popularnym 
obecnie stylu folk (ludowym) 
opracowane zostały w labora­
torium Zjednoczenia Przemy­
słu Dziewiarskiego i Pończosz­
niczego. W pierwszej kolejno­
ści otrzymają je w Poznaniu 
sklepy „Gallux” przy ul. Czer­
wonej Armii i „Junior” przy 
ul. 27 Grudnia. Tamże zbie­
rane będą opinie o wszelkich 
tego rodzaju nowościach. Han­

ju odpowiedni dobór dodatków 
harmonizujących z całością i 
zgodnych z aktualnymi kierun 
kami mody oraz na jakość wy 
konania.

Celem konkursu jest prze­
gląd jakości usług krawieckich 
wykonywanych przez spółdziel

PROGRAM III: 8.05 Jeżeli grać, 
to tylko w kwartecie; 8.30 Co kto 
lubi; 9 „Pozytronowy detektyw” 
— ode. pow.; 9.10 Kiermasz piyt 
wytwórni Supraphon; 9.30 Nasz 
rok 77; 9.45 Dyskoteka pod gru­
szą; 10.35 Dyskoteka pod gruszą; 
11 Życie rodzinne — mag.; 11.30 
Spotkanie na szczycie — Jazztet 
Arta Farmera i Benny Golsona; 
12.25 Za kierownicą; 13 Powtórka 
z rozrywki; 13.50 „Brzeg” — ode. 
pow.; 14 Lato w Filharmonii; 15.10 
W podwójnej roli zespół Łabelló; 
15.30 Magazyn kulturalny — wyd. 
gdańskie; 15.50 Śpiewa L. Kacza­
nowski; 16 Jam session pod gru­
szą; 16.45 Nasz rok 77; 17.05 ^Muz. 
poczta UKF; 17.40 Fotoplastykon 
— „Radio France Culture”; 18 
Muzykobranie; 18.30 Polityka dla 
wszystkich; 18.43 Z jazzowego 
archiwum; 19.15 Książka tygod­
nia; 19.35 Opera — G. Puccini: 
„Madame Butterfly”; 19.30 „Pozy 
tronowy detektyw” — ode. pow.; 
20 Studio nagrań; 20.30 Podróże 
historyka sztuki — gaw.; 20.40 
Jazz z Bułgarii; 21 Reminiscencje 
muzyczne; 22.08 Gwiazda siedmiu 
wieczorów; 22.15 Pow. w wyd. 
dźw.: „Pierwsze porywy”; 22.45 
Trzy wersje tematu „Około pół­
nocy”; 23 „Ballada o człowieku” 
— wiersze W. Chanczewa; 23.05 
Czas relaksu; 23.50 Śpiewa E. Ada 
miak. .

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, IBtM, 
K.05, 15, 17, 19.36,22. \. 

del zapowiada w tym rokd" 
większe dostawy trykotaży z 
anilany cienkiej i golfów z 
anilany. Mniejsze ód zapotrze­
bowania będą natomiast do­
stawy bielizny bawełnianej, 
skarpet bawełnianych i wełnia­
nych. Poprawiło się nieco za­
opatrzenie w rajstopy dziecię­
ce, nadal są jednak kłopoty z 
odpowiednim' wyborem j roz­
miarami. Wybór rajstop dam­
skich na ogół jest zadowala­
jący, czego nie można powie­
dzieć o wyborze rajstop mę­
skich, które nadal będą poszu­
kiwanym wyrobem.

Handel zapowiada większe 
dostawy tkanin flanelowych, 
nowości w branży tekstylnej. 
Zadowalający powinien być 
wybór ciapek i szali z anila­
ny cienkiej oraz grubej, ga­
lanterii skórzanej. Nie spro­
stają zapotrzebowaniu okre­
ślone przez przemysł dostawy 
parasoli, rękawiczek skórza­
nych i włóczki.

Poprawi się — jak zapowiada 
handel — wybór damskich i mę­
skich kozaczków, „Otex” otrzyma 
je między innymi z zakładów w 
Gnieźnie, Łukowie i Warszawie. 
Będą natomiast kłopoty z kupnem 
obuwia tekstylnego i gumowego.

Zaopatrzenie sklepów w se­
zonie jesienno-zimowym uzu­
pełnią dostawy z importu, naj­
większe w branży • konfekcyj­
nej i obuwniczej. Trwają roz­
mowy z producentami w kra­
ju, niektórzy przyjma dodat­
kowe zamówienia. Taka współ­
praca handlu z przemysłem ma 
w WPHW pierwszorzędne zna­
czenie. Potwierdzeniem tego 
jest zorganizowana niedawno 
przez redakcję „Głosu Wiel­
kopolskiego” z tym właśnie 
przedsiębiorstwem — wystawa 
nod hasłem „POSZUKIWANE 
— PRODUKOWANE”, (pik) 

czość pracy, ocena poziomu 
kwalifikacji zawodowych pra­
cowników, wykorzystanie po­
stępu technicznego i organiza­
torskiego.

Po ocenie zaprezentowanych 
na wystawie modeli konkurso­
wych, rozdaniu nagród i wyróż 
nień, odbędzie się pokaz mody 
oraz ogólnodostępna giełda u- 
sług krawieckich, z której bę­
dą mogli skorzystać wszyscy 
chętni. Będą dla nich szyć re­
nomowani krawcy z zakładów 
usługowych nie tylko Poznania 
oferując przy tym atrakcyjne 
tkaniny i modele. Jest więc 
szansa, by z giełdy przynieść 
nie tylko płaszcz czy ubranie 
nowe, ale uszyte modnie, ład­
nie i niepowtarzalnie, (len)

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express; 10 Dla kl. VI—VIII: „Ra 
diodelta” — matematyka, fizyka, 
astronomia; 10.30 Rytmy lat 
70-tych; 11 Utwory Claude’a De- 
bussy’ego; 11.30 Śpiewa R. Ka? 
baiwanska; 12.25 Fragm. koncertu 
finałowego XIV Tygodnia Kultu­
ry Beskidzkiej; 13 Dla kl. VI 
(jęz. polski): „Pąki białych róż” 
— słuch.; 13.30 Muzyczna stereo- 
teka (stereo ogólnop.); 13.30 Wy­
bitni artyści Wielkiej Brytanii; 
14.25 Teatr PR — Portrety drama 
topSsarzy — K. Korce lii: 1. „Neo 
fici — czyli przyszłość literatury” 
— słuch,; 15.08 2. „Dom na Twar 
dej” — opow. radiowa; 16.05 Szki 
ce muzyczne na tematy bułgar­
skie; 16.25 Radiowo-Telewizyjna 
Szkoła Średnia dla Pracujących 
(jęz. polski) sem. I: „Kroniki poi 
skie”; 16.40 Fel. aktualny; 16.50 
Radioezpress; 17 Radioreklama; 
17.15 Aud. ekonomiczna; 17.25 
„Antena Młodych”; 18 z taśmo­
teki amatora; 18.25 Kodeks i kie 
równica — Nowe rozwiązania u- 
kładów komunikacyjnych; 18.40 
Postawy i wzory: „Perfekcjo- 
nizm” — czyli o źródłach satys­
fakcji; 19 Radiowo-TV Szkoła 
średnia dla Pracujących (jęz. poi 
ski): „Polska Winkerlidem Naro 
dów”; 19.K Mistrzowie pióra; 19.30 
Miłośnikom wielkiej pianistyki; 
20.30 Josguin des Pres: Msza „Her 
kułeś dux Fenariae”; 21.15 Utwo 
ry Tełomanna i Łe Claira; 21.52

Nowy Tomyśl zaprasza

Po raz pierwszy
jarmark chmielo-wikliniarski
Tradycje uprawy chmielu w 

okolicy Nowego Tomyśla (woj. 
poznańskie) sięgają potowy 
XVII wieku, kiedy to upow­
szechnili ją przybyli tam wy­
gnańcy z Czech. Sprzyjały te 
mu warunki glebowo-klima­
tyczne; uzyskiwano wysokie 
plony. Wkrótce więc nowoto- 
myski chmiel był już szeroko 
znany w kraju i na rynkach eu 
ropejskich. Zdobył też wiele 
wyróżnień — wśród nich łącz 
nie 24 medale złote, srebrne i 
brązowe — na zagranicznych 
wystawach.

Nowy Tomyśl był także w przeszłości miejscem targów 
chmielarskich, które od 1936 roku łączono z pokazem wikliny 
i wyrobów z niej.

Nawiązaniem do dawnych tradycji, które chce się uchronić 
od zapomnienia, jest przygotowywany w Nowym Tomyślu po 
raz pierwszy jarmark chmielo-wikliniarski. Służyć on ma 
również popularyzacji tradycyjnych dla tego rejonu upraw i 
przetwórstwa oraz prezentacji rozwoju miasta i gminy.

Jarmark odbędzie się w najbliższą sobotę i niedzielę w No- 
wotomyskim Parku Kultury i Wypoczynku. Oprócz wystaw 
chmielu i wikliny oraz kiermaszy handlowych, w ■jego pro­
gramie znalazły się też targi chmielarskie (niedzielą, godz. 13) 
i obrzędowe widowisko (sobota, godz. 16). Przewidziano też 
atrakcyjne występy artystyczne z koncertem Zespołu Pieśni 
i Tańca „Wielkopolska” (sobota, godz. 17); zaprezentuje się 
również kilka kapel ludowych oraz zespołów amatorskich. 
Przewidziano nadto sesję popularno-naukową o nowoczesnych 
metodach uprawy i zbioru chmielu i wikliny, (bop)

Nad listami czytelników

Pod żaglem i chmorkę
Restaurację w Kiekrzu, zwą 

cą się „Biały Żagiel”, upodoba 
li sobie czciciele pełnego kie­
liszka. Nie byłoby to zapewne 
tematem listu do ,Głosu” i dal 
szych tego skutków gdyby nie 
następujące okoliczności: pijać 
kie bractwo zachowywało się 
bardzo głośno i wulgarnie, co 
uniemożliwiało spokojne spo­
żywanie obiadów w południo­
wej porze przez niedzielnych 
wczasowiczów, którzy przybyli 
do Kiekrza na wypoczynek, 
a nie na wysłuchiwanie pijac­
kich brewerii. W dodatku, kon 
sumentami w lokalu były rów 
nież dzieci i młodzież. Obsługa 
nie tylko nie stosowała się 
do wymogów stawianych przez 
antyalkoholowe zarządzenia lecz 
przeciwnie — traktowała zasta 
wionę butelkami z wódką sto­
liki ze szczególną atencją.

Wniesiona za pośrednictwem 
redakcji skarga wczasowiczów 
poskutkowała. Jak zawiadomił 
nas wiceprezes Wojewódzkie­
go Związku Spółdzielni Rolni­
czych „Samopomoc Chłopska” 
— J. Wiznerowicz, przeprowa­
dzone w tej sprawie dochodzę 
nie potwierdziło zarzuty, wo­
bec czego zarząd GS w Tarno­
wie Podgórnym, któremu podle 
ga „Biały Żagiel” rozwiązał ze

Kolejne wyróżnienia „Cepelii"
Od dawna ustaloną renomę 

ma Regionalny Zespół Pieśni i 
Tańca „Cepelia" z Poznania, dzia 
łojący od 16 lat przy Spółdziel­
ni Pracy Rękodzieła Artystyczne 
go. Zdobył ją przede wszystkim 
udanym propagowaniem folklo­
ru wielkopolskiego, który przewa 
ża w repertuarze jego utworów. 
Swoje umiejętności prezentuje 
na wielu koncertach w kraju i za 
granicą. Występowała „Cepelia" 
dotychczas w Austrii, Bułgarii,

Spotkanie z muzyką kompozyto­
rów radzieckich; 22.15 W kręgu 
spraw rodzinnych — Jak zgodnie 
współżyć; 22.30 Kraje i ludzie — 
Bułgaria; 22.50 H. Łukomska — 
śpiewa pieśni G. Bacewicz.

Wiadomości: 12, 16.
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6^0 — R-TV • Szkoła Średnia: 
Matematyka (sem. 3, 1. 31); 7 — 
R-TV Szkoła Średnia: Biologia 
(sem. 3, 1. 24) „Skład chemiczny 
organizmów”; 7.35 — „Kąpielisko 
Herkulesa” — film fab. prod. węg. 
(kol.); 9 — Przysposobienie obron­
ne (kl. VIII i I lic.) „Zaszczytny 
obowiązek”; 11.05 — Język polski 
(kl. IV lic.) — „W muzeum litera­
tury” (kol.); 12.25 — „Decyzje pięt- 
ńastolatków”; 12.55 — Język polski 
(kL IV lic.) „Inscenizacja telewi­
zyjna”; 13.35 — R-TV Szkoła Śred­
nia: Biologia (sem. 1 1. 2) „Komór­
ka w mikroskopie optycznym i 
elektrycznym”; 14.10 — R-TV Szko­
ła Średnia: „Wskazówki meto­
dyczne” (sem. 1); 16 — Obiektyw; 
16.20 — Dziennik (kol.); 16.30 — 
Boutięue z książkami — „Słownik 
onomatopei”; 17 — Dla dzieci — 
„Bratek przy kominku” — Spotka­
nie pierwsze powakacyjne; 18 — 
„Patrol” (kol.); 18.20 — Magazyn

skutkiem natychmiastowym u- 
mowę z agentem, prowadzą­
cym ten zakład. Spowodowało 
to również odejście stamtąd ca 
łego dotychczasowego persone­
lu.

Drugi list na temat publiczne 
go uprawiania pijaństwa otrzy 
maliśmy od czytelnika z ul 
Grochowskiej. Stwierdza oh, ze 
prawie codziennie i to. już od 
około godz. 7 działa tam „bar 
pod chmurką”. Nigdzie nie pra 
cujące obiboki obrały sobie, ja 
ko odpowiednie na popijawy 
miejsce, teren przy ul. Swobo­
da, znajdujący się pomiędzy... 
przedszkolem a żłobkiem. Zda 
niem autora listu, zaopatrywa­
nie się w alkohol we wczes­
nych godzinach rannych było­
by niemożliwe, gdyby w skle­
pach ściśle przestrzegano żaka 
zu jego sprzedaży przed godz. 
10.

Komisariat I MO, któremu 
przedstawiliśmy sprawę, zawia 
dom ił redakcję, że w przypad­
kach stwierdzenia picia alkoho 
lu w podanym w liście miejs­
cu, wobec uczestników libacji 
stosowano kary. Mniemamy, że 
„bar” między przedszkolem a 
żłobkiem zostanie wskutek sy­
stematycznego działania MO 
ostatecznie zlikwidowany, (zk)

Czechosłowacji, Holandii, NRD, 
Szwecji i Wielkiej Brytanii.

Niedawno uhonorowano jq 
odznaką zbiorową „Za zasług." 
w rozwoju województwa poznań­
skiego". Taką samą odznakę in­
dywidualną otrzymał kierewn" 
artystyczny zespołu — Wacław 
Wróblewski.

Wyróżnieniem dla „C^?ef" 
jest także zaproszenie, kłóre o- 
trzymała ostatnio z Bułgarii n: 
tournee po tym kr.aju. (bop)

Nauki i Techniki — „Sonda” 
(kol.); 18.50 — Radzimy rolnikom 
(kol.); 19 — Dobranoc dla naj­
młodszych i program dla młodzie­
ży (kol.); 19.30 — Wieczór z dzien­
nikiem (kol.); 20.30 — Teatr Sen­
sacji — G. Simenon — „Bracia 
Rico”; 21.40 — „Pegaz” — maga­
zyn kulturalny; 22.25 — „Spotkanie 
— z Iwoną Borowicką — program 
muzyczny (kol.); 22.50 — Dzien­
nik (kol.).

PROGRAM 2

15.55 — Z cyklu „Dzieło jednego 
życia” — Poznański prekursor 
U’Thanta; 16.30 — „Biologiczne 
echo” — film dok. prod. radź- 
(kol.); 16.50 —/Sytuacje — „Sanu 
wśród obcych”; 17.20 — Kino Let­
nie — „Hrabia wariatów” — fr’3 
fab. prod. węg. (kol.); 18.40 — „Te­
leskop”; 19 — Dobranoc dla naj‘ 
młodszych i program dla młodzie­
ży (kol.); 19.30 — Wieczór z dzien­
nikiem (kol.); 20.30 — Klub J**' 
zowy Studia Gama; 21.05 — „Ini" 
cjatywy” — program public. (kobh 
21.25 — 24 godziny (kol.); 21.40 "" 
„Dialogi z przeszłością” — „Kr^_ 
zapomniany czy wymyślony (koL)» 
22.25 — Kino Miniatur — filmy 
gierskie (kol.): „Szaleństwa 
lek”, „Hej, ty”, „Tajemniczy kor. ’ 
23.05 — „Wakacje z językiem I®' 
syjskim” — lekcja 20 (kol.).


